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Biuro Redakcji „Dziennika Polskiego", Plae Marjacki 


liczba 6 1 2 ś f A s 4 
Przedpłata wynosi we Lwowie rocznia 18 zł, — półrocznie 
9 zł. — Kwartalnia 4 zł. 50 ct. — miesięcznie 1 zi. 


50 ct., za przesyłkę do domu dojsłaca się 20 ecRtów 
miesiecznie . x. En. 

Z przesyłką pocztowa w panstwie austrjackiem, roeznle 
24 zł. — półrocznie 12 zł. — kwartalnie 6 zł. — 
miesięcznie Ž zł. - Pia l 

Z przesyłką pocztową Za granicę do całych Niomiee rocznie 
50 marek — kwartalnie 12 marek 50 sr. gr. — do 
Francji, Anglii; Włoch i Szwajearji rocznie 50 
franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztuje 6 centów. 
Rękopisów Redakcja nie zwraca. 
Telefon Redakeji 141, 


- czytelników 


CON A 


Cag odnowić przedpłatę | 


ini s i ił. 6: — ct. 
Na poginil: miosącma | | sł 2— et 
kwartalnie. zł. 4 5O ct. 


W Lyonit: miesięczałe . . =t 1 50 ct. 


(Zza przesyłkę do d:mu miesiecznie 8U ct.) 
3 WAWA 
BLUS 
ni 


„pea 


(dia prenumeratorów „DZ. Po'.*) 


maj nie . - sł. 340 a. 

Na pawit: A © .— 60 di 
| a. kwartalnie . uł 150 ct. 

W LWÓWD: niissiączn.a zł -— 50 ut 
Wydawnictwo w Dziennika 


Polskiego” na podstawie zawar- 
tej umowy z wydawuiztwem 
„Bluszczu” ma jedyne i wyłąs 
czne prawo dawania tego tygo 
dnika po minne 65906 | 

Na mocy umowy, zawartej z księgarnią H. 
Altenberga we Lwowie, mogą czytelnicy 
Dziennika Polskiego nabywać po cenach wyjąt- 
kowo zniżonych następujące dzieła, stosownie na 
odarki gwiazdkowe 1 noworoczne: : 

Ballady, romanse, sonety I inne poezje Ada- 
ma Mickiewicza, z wielu ilustracjami Kossaka, 
Andriollego, Jankowskiego, Stachiewicza 1 innych 
artystów, w ozdobnej oprawie, ze złoconemi brze- 
gami; 'cena zwykła 7 zł. 60 ct, dla naszych 

tylko 5 zł. 70 ct. : 

Album Adama Mickiewicza, obejmujące kilka- 

dziesiąt rycin z życia pocty, wraz z odpowiednim 


_ tekstem, w ozdobnej oprawie; cena zwykła 7 zł., 


dia naszych czytelników tylko 5 zł. 
25 ct. „zo RAP 

Antologja obca, wybór najcelniejszych utwo- 
rów poetów wszechświatowych, z 25 portretami, 
w ozdobnej oprawie, ze złoconemi brzegami, cena 
zwykła 6 zł, dla naszych czytelników 
tylko 4 zł. 50 ct. i 

Wszystkie te trzy dzieła Tazem, 
20 zł. 60 ct., tylko 15 zł. |, = 

Syberja, głaśne w całym Świecie dzieło Je- 
rzego Kenn ana, trzy tomy, oprawne w płówu; 
cena zwykła 5 zł. 20 ct, dla naszych czy- 
talników tylko 4 zł. y +. 

Zamówienia, wraz z należytością, przesyłać 
należy do administracji Dziennika Polskiego. 

Na półwyspie bałkańskim niezwy- 
kły panował ruch. Europa „przyzwyczaiła się od 
fawna ze szczególną troskliwością 1 pieczołowito: 
ścią bledzić wypadki w tych państewkach drugo- 
rzędnych, z których część zaledwie odzyskała 
swoją;gsamodzielność—1 tam szukać przyczyn dla 
ewentualnej zawieruchy zbrojnej. W roku ubie- 
głym działo się tam więcej, niż zazwyczaj i Euro- 
pa, zarówno urzędowa i dyplomatyczna, jakoteż 
uwyczajna, która p A wameona - KELAA Ke 

olityką, ani na chwilę nie przestała si ù- 
Sy ) ryifdkami półwyspu bałkańskiego. Było 
ich, powtarzamy, dużo. Pierwsze miejsce należy się 
Bułgarji. Zasługuje ona na to z wielu wzglę- 
dów. Urzędowego uznania ani ona Sama, anti jej 
książę w roku ubiegłym nie uzyskał od ty ch 

aństw europejskich, które w myśl traktatu ber- 
skiego byłyby po temu powołane, ale Bułgarja 
zdaje się ze spokojem i rezygnacją znosić tę nic- 
legalność i mimo braku uznania, kroczy miało 1 
energicznie na drodze postępu, prowadzącego do 
bytu samodzielnego. Lwia część zasługi spada 
z tej rozumnej i rozważnej polityki na Stambu- 
owa, a w roku ubiegłym ten niezwykły i pra 
wieby się zdawać mogło opatrznościowy mąż 
ma do zapisania zwycięstwa i 


zamiast 


stanu, nowe ZW) 
trynmfy. Książę Ferdynand ożenił się. W da- 
nych warunkach ceł małżeństwa  odpowia- 
dał ścisle wymogom etycznym 1 ustawo- 


wym, bo było zawarte lderorum quaerendorum 
casa i włażciwie dla tego było ono polity- 
z w najściślejszem tego słowa znaczeniu. 


NERA POLACCA 


POWIEŚĆ 
napisał 


WINCENTY hr. ŁOS. 


(Ciąg dalszy.) 

— Kilkakrotnie prosiłam — ciągnęła — pa- 
na Rozdrażewskiego, by pana ściągnął do mnie 
na obiad. Te obiady bywają bardzo wesołe. Ku- 
zyn pana błyszczy na nich rozumem, a hrabia 

meryk opowiadaniami pełnemi interesu. 4 

W odpowiedzi miałem już na ustach wyja- 
wienie, że mi Janek nigdy nie zakomunikował 
zaproszenia pani Irmy, ale się na czas wstrzy- 
małem. P 

— A dziś pan masz wolny c¢zą8f — za- 
pytała. "~ 

— Mogę pani slużyć na każdy jej rozkaz. 
i — To przyjdź pan dziś na obiad. Będzie 

wiski kuzyn i książę Torlioni tylko. 
| — Nieomieszkam się stawić, 

Pani Irma poszła dalej wraz z kroczącym 
który niósł porobione 
rzez nią sprawunki. Odprowadzałem ją ocz :- 


|-j Bala, jak łania lekka, a imponująca elegan- 


Bułgarji zależało na tem, by ugruntować dyna- 
stję. Dokonanie tego dzieła nie było rzeczą ła- 
twą. Obowiązująca do niedawna konstytucja 
domagała się, by następca pierwszego wybra- 
nego księcia był wy w wierze pra- 
wosławnej. Książę Ferdynand zaś jest katolikiem 
i mógł się ożenić tylko pod warunkiem, że dzieci 
będą katolikami. Jeżeli więc Bułgarja własną 
chciułę mieć dynastję, musiała zmienić zasadniczy 
rzepis konstytucyjny, musiała zezwolić, by dzie- 
ci księcia Ferdynanda były wychowane w wie- 
rze ojea. Stambułow podjął się dzieła. Byli 
wprawdzie przyjaciele, którzy go ostrzegali przed 
zbyt ryzykownem przedsięwzięciem, którzy się 
obawiali, że Bułgarzy, przywiązani do swojej wia- 
ry, konstytucji nie zmienią, ale okazało się, że 
Stambułow dobrze zna swój naród  Przesilenia 
żadnego nie było. Wielkie sobranje, ad hoc wy- 
brane, złożyło księciuzFerdynandowi i jego mał- 
żonce w podarek ślubny zmianę konstytucji. Był 
to czyn heroiczny, ale warto było go dokonać, 
bo mieści on w sobie warunki rozwoju i postę 
pu, warunki bytu samoistnego... Kirem żałoby 
okryła się Bułgarja pod koniee roku. Jej pier- 
wszy książę, Aleksander I., który pod wpływem 
przemocy wyrzekł się tronu, a potem także tytu- 
łów i nazwiska, umarł, jako cesarski i królewski 
jenerał-major armji austrjacko-węgierskiej. Zgon 
bohatera z pod Sliwnicy wstrząsnął na chwilę 
opinją publiczną w Europie, bo było w nim coś 
iście tragicznego. Bułgarja sprowadziwszy zwło- 
ki do kraju i gotując sięzdo wzniesienia pomni- 
ka naro lowego zgasłemu bohaterowi spłaca dług 
wdzięczności wobe tego, który stworzył jej ar- 
mję i wiódł ją do zwycięstw. 
* * 
* 

Serbja mniej b$ła szezęśliwą w roku mi- 
nionym, Z początku roku stała na czele regen- 
cja z Risticzem, który z pogwałceniem fakty- 
cznych stosunków, chciał koniecznie mieć gabi- 
net liberalny. Awakumowicz trzymał się siłą 
i przemocą, mimo że większość skupczyny była 
radykalną. Rozwiązano ją, ale nowe wybory nie 
wydały przecież pewnej większości liberalnej, 
mimo wszystkie środki nielegalne, jakiemi się 
posługiwali Risticz i Awakumowicz. Radykały, 
widząc się pogwałconymi, opuścili skupezynę, 
ale Risticz byłby zapewne się starał dać sobie 
radę z prrlamentem kadłubowym, gdyby tym- 
czasem mie była się stała rzecz nadzwyczajna 
i niespodziewana. Na prima aprillis o s urzą- 
dził sobie młodziutki Aleksander zamach stanu 
w najlepszem tego słowa znaczeniu. Zaprosił 
rejentów do konaku na kolację, a na deser przed- 
łożył im dekret, uwalniający ich od spełniania 
dotychczasowych obowiązków.  Risticz i jego to- 
warzysze wahali się zrazu umieścić swój podpis 
na tak przykrym akcie, ale błyszczące bagnety 
żołdaków, ustawionych koło drzwi sali jadalnej, 
byłyby zatrwożyły i serce niejednego — śmiałka. 
Fisticz opuścił pałac królewski jako eksrejent, a lud 
wtórował tragikomedji okrzykiem: „Niech żyje 
król!* Kto był jej reżyserem ? Mówiono, że Dokicz, 
nauczyciel i wychowawca królewski, że on zajmował 
się przygotowywaniem sztuki i rozdawnictwem 
ról. Może być. Ale czuć było w tej intrydze i 
rękę Milana. Rzecz to zresztą obojętna. Dość, że 
Dvkicz stanął na czele gabinetu, i rozpisał nowe 
wybory, które miały być zupełnie niezawisłe i 
swobodne. Zdawało się, że w kraju zapanuje 
spokój, ład i porządek. Ale tak się istotnie tylko 
zdawało. Radykały nie zadowoliły się swojem 
zwycięstwem i zmiażdżeniem liberałów. Dokicz 
chciał wprawdzie rządzić przy pomocy większo- 
ści radykalnej, ale dla tej większości Dokicz był 
niowystarczający m. Nastąpiło przesilenie, Spowo- 
dowane niezawodnie chorobą prezydenta mini- 
strów, ale także chorobą wszystkich dzisiejszych 
stosunków politycznych w SŚerbji. Gruicz stoi dzi- 
siaj ną czele gabinetu, ale jakoś nie zanosi się 
na to, by rychło zapanował spokój. Rozstrojenie 
nadto jest wielkie, a nie usunie go nawet ewen- 
tualne skazanie byłych ministrów liberalnych 
gabinetu Awakumowicza, którzy dzisiaj z ławy 
oskarżonych mają się przed trybunałem stanu 
usprawiedliwić za grzechy, popetnione w czasie 
władzy. Z innych państw półwyspu bałkańskiego 
nie wiele mamy ciekawego do zanotowania. R u- 
munja cieszy się, że presumptywny następca 
tronu wyrzekł się romansu z frajliną dworską i 
dla racji stanu pojął małżonkę z rodu panują- 


cją i pięknością, ściągając wszystkich wejrzenia 
i obudzając na swej drodze szept podziwu. 

-— Nera Polacca — powtarzali Włosi. 

Biegłem do Janka. 

— Byle go zastać! — myślałem — czemu 
mi nie powtórzył zaproszenia [rmy..?* byłbym 

oszedł, byłbym wcześniej znał to, eo się teraz 
BE a od Emeryka... Ale wszystko skła- 
dało się jeszcze wysmienicie... Dziś miałem wic- 
dzieć, czego się trzymać, na kogo zagięła parol 
ta kobieta, na księcia, czy na Janka? Oko moje, 
uzbrojone żądzą dowiedzenia się, doświadczone i 
wprawne, piękuością Irmy nie oślepione, nie 
mogło mnie oszukać. Wkrótce miałem znać 
prawdę! 

Byłem w domu, z którego jeszcze Janek nie 
wyszedł, Uchwyciwszy za klamkę od drzwi, pro- 
wadzących do mieszkania Rozdrażewskiego, przy- 
stanąłem chwilę, namyślając się jeszcze nad tem, 
co miałem mu powiedzieć, jak to powiedzieć, 
jakiemi słowy i jakim tonem. 

" Wszedłem. 

Janek się ubierał powoli i systematycznie, 
jak wszyscy artyści-próaniacy. 

— Dlaczego — zawołałem odedrzwi zaraz, 
adając lekkie oburzenie — nie powtórzyłeś mi 
ani razu kilkakrotnego zaproszenia pani Irmy 
na obiad? à 

Janek spojrzał na mnie, jakby ze zdziwie- 
niem, a ja dalej ciągnąłem, opowiadając mu 
maje spotkanie x panią Irmą i jej zapytanie, 


' już w ostatnich czterech 


wychodzi codziennie niewyłączając niedziel i świat o godzinie 8 rano. 


cego. Grecja chee wyjść z kłopotów finanso- 
wych w sposób prosty, ale skuteczny — nie pła- 
cac długów, a Turcja, która na półwyspie mia- 
łaby właściwie najwięcej do gadania, siedzi cicho. 
Odpowiada to w zupełności orjentulnemu usposo- 
bieniu fatalistycznegośnarodu. 


Budowa kliniki dla fakultetu medycznego we Lwowie. 


, Na podstawie umowy, zawąrtej z administra 
cją państwa, a zatwierdzonej przez Sejm, obo- 
wiązanym a Wydział krajowy wybudować na 
gruncie, należącymfido szpitala lwowskiego, ko- 
sztem funduszu krajowego dwa nowe pawilony 
na kliniki: wewnętrzną i chirnrgiczną, laborato- 
rjam bakterjologiczne i chemiczno-mikroskopowe, 
tudzież do pomieszczenia w budującym się kra- 
jowym zakładzie położnie, kliniki położnicze-gy - 
nekologicznej. 

Nadto obowiązanym jest Wydział krajowy 
umieścić w gmachu szpitala głównego: klinikę 
chorób ocznych, oraz klinikę chorób skórnych 
i wenerycznych. 

Jakkolwiek po przeniesieniu oddziałn po- 
łożnie, mieszczącego 61 łóżek, szpitał główny zy- 
ska nieco miejsca, to jednak przeprowadzenie 
urządzeń dla wyżej wymienionych klinik wyma- 
gać będzie znacznie większej ilości ubikacyj, tak, 
iż pomieszczenie ogólnych oddziałów chorych, 
którymi szpital stale jest przepełniony, dozna 
uszezuplenia. Przepełnienie to szpitalu i brak na- 
leżytego odosobnienia dla chorych, dotkniętych cho- 
robani zakaźnemi, zniewoliły Wydział krajowy 
do chwilowego wynajęcia pawilonu dla zakaźnych 
w szpitalu św Zofji. W pawilonie tym jest jednak za 
mało miejsca idlatego nie mogą być pomieszczeni 
wszyscy dotknięci chorobami zakaźnemi, a pomie- 
szczenie chorych zakaźnych z innymi, których 
skuteczne izolowanie w jednym budynku żadną 
miarą przeprowadzonem być nie może, potępią 
stanowczo wymogi i postępy nauki lekarskiej. 
Wydział krajowy nabył tedy realność, przylegającą 
do ulicy Piekarskiej, w której przy stosownej 
adaptacji umieszezony zostanie eddział dla za- 
każnych na 40 chorych, kosztem 48.000 zł. 

Stosownie do warunków umowy z rządem 
przypada! termin oddania nowo wybudowanych 
i zupełnie urządzonych na użytek fakultetu le- 
karskiego, kliniki wewnętrznej. i chirurgicznej 
w dniu 1. kwietnia 1897 roku. Wobec tego za- 
chodzi putrzebu rożjwdur iu jut w a. 189% czyn- 
ności przygotowawczych, jako to: ułożenie pro- 
gramu, planów i kosztorysów budowy. 

Wydział krajowy uchwai:ł żądać od Sejmu 
nadzwyczajnego kredytu w kwocie 44.000 zł. na 
kupno realności i adaptację jej na pawilon dla 
chorych zakaźnych. 


Nowy porządek studjów prawniczych. 


Q.) $. 8. Kolegja profesorów na wydzia- 
łach prawniczych są obowiązane starać się o to, 
aby wykłady były zupełne, a prelekcje mają 
być urządzone w ten sposób, aby każdy student, 
który na wydziale przebył czas, przepisany do 
ukończenja studjów, miał sposobność wysłuchać 
wszystkich obowiązkowych przedmiotów w re- 
gule od profesorów. ; 

$. 9. Czy i w jakim zakresie czas, spędzony 
na innych fakultetach może być wliczony do 
studjów prawniczych, rozstrzyga minister oświaty 
po porozumieniu się z kolegjum profesorów fa- 
kultetu prawnego. 

$. 10. Czy i o ile czas, spędzony na mni- 
wersytetach zagranicznych, a poświęcony stu- 
djom prawniczym, może być policzony, rozstrzyga 
minister oświaty, biorąc pod uwagę czas spę- 
dzony na uniwersytecie austrjackim. W ogóle 
zresztą co do tego punktu obowiązują przepisy 
dawniejsze. W każdym razie na uniwersytecie 
austrjackim musi być spędzony jeden semester 
przed. zdawaniem egzaminu prawnohistorycznego, 
a przynajmniej dwa po nim. 

B. Kgzamina państwowe. $. 11. Egza- 
min państwowy prawnohistoryczny może być naj- 
wcześniej składany w pierwszych czterech tygo- 
dniach czwartego semestru. Egzamina: sądo- 
wy i polityczmy mogą być składane w 
dowolnym porządku, a mianowicie jeden z nich 
tygodniaeli ósmego se- 


We Lwowie Piątek dnia 5. Stycznia 1894. 


Rok XXVI 


Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują we Lwowie 
dy 1% Jenie i wyłącznie : 
uro ministracji „Dzienni Polskiego", Plae 
Marjacki 1. 61 7w domu pana Kiselki ” 
We Wiedniu: pp. Haasanstein et Vogler, (Otto Maase), 
M. Dukes, H. Schalek, A. Oppelik, Rndolf Mosse 
i J. Denneberg ; w Berlinie, Frankfurcie, Kolonii, 
Naasenstein et Vogler i G. L, Dauba; w Hambnrgu * 
Karoly et Liebmann; w Paryżu: C. Adam 52 rue 
PE du Four. i 6 6 
głoszenia przyjmuje się za opłatą centów od jednego 
wiersża drobnym drukiem (po) y ż 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach i inne prywatne komu- 
nikaty po kronice za jeden wiersz BO ct. 
Prywatne korespondencje i nekrologia 1® ot. od wiersza. 
Drobne ogłoszenia Æ *j, conta od wyrazu. Pomieszkania 
i sklepy po E et. od wyrazu, 


Reklamy w rubryce Nadesłane 20 et. od wiersza, 


y | 


jA 
z 
("Pay 


mestru. Dopuszczenie do teoretycznych egzami: 
nów państwowych zależy od wypełnienia przepi- 
sów obowiązujących, wymienionych w paragra- 
fach poprzedzich. Przepisy, według których i 
studja prywatne upoważniały do składania egza- 
minów państwowych, znoszą się. 

$. 12. Przedmiotami egzaminu państwowe- 
go prawnohistorycznego są: 1. Prawo rzymskie. 
3. Prawo kościelne. 3. Prawo niemieckie (histo- 


rja źródeł i prawa publicznego, historja i system ! 


niemieckiego prawa cywilnego), 4. Austrjacka hi- 
storja państwowa (historja tworzenia się państwa 
i prawa publieznego). 

$. 13. Przedmiotami egzaminu państwowe- 
go sądowego są: 1. Austrjackie prawo cywilne. 
2. Austrjackie prawo handlowe i wekslowe. 3. 
Austrjacka procedura Cywilno-sądowa. 4. Au- 
strjackie prawo karne i procedura karna. 

$. 14. Przedmiotami egzaminu państwowego 
tak zwanego politycznego są: 1. Ogólne i au- 
strjackie prawo państwowe. 2. Nauka admini- 
straeji i austrjackie prawo administracyjne. 3. 
Nauka agrarna i polityka agrarna. 4. Finanse 
z szczególnem uwzglednieniem astrjackiego finan- 
sowego prawodawstwa. 


$. 15. Do egzaminów teoretycznych pań- 
stwowych wyznaczoną będzie przez ministra 
oświaty przy każdym uniwersytecie specjalna 


komisja egzaminacyjna. 

$3. 16. do 18. zawierają przepisy, tyczące 
się ukonstytuowania tych komisyj. 

$. 19. Egzamina państwowe prawnohistory- 
czne odbywać się będą trzy razy do roku, a mia- 
nowicie na początku i na końcu let'iego seme- 
stru i na początku zimowego. 

Egzamina sądowe i z mniejętności politycz- 
nych odbywać się będą z wyjątkiem czasu wa- 
kacyjnego bez przerwy przez rok cały. 

$. 20. Egzamin prawnopaństwowy może się 
odbywać tyłko na tym uniwersytecie, do które- 
go student ostatnio uczęszczał. To samo tyczy 
się egzaminów sądowych i z umiejętności poli- 
tycznyeh, jeżeli takowe są składane w czasie 
ostatniego semestru ($. 11). Po ukońc-eniu stu- 
djów wybór miejsca zależy od kandydata. Kto 
jednak jest reprobowany, musi egzamina powtó- 
rzyć przed komisją w pierwotnym składzie. Wy- 
jatkowe odstąpienie od przepisów zależy wyłą- 
cznie od decyzji ministra oświaty. 

$$. 21 do 31 zawierają przepisy o formalno- 
ściąch i terminach oszeń do egzaminów, o 
głosowaniach w komisji egzaminacyjnej nad zdol- 
nościami kandydata i skntkami reprobacji. Co 
do tej ostatniej obowiązują następujące przepisy : 
a) Reprobata przy egzaminie państwowym pra- 
wnohistorycznym jest na dwa semestry. Reprobo- 
wany ma słuchać wykładów w zakresie egzami- 
nu przynajmniej 10 godzin tygodniowo; b) re- 
probata przy egzaminie sądowym i z umiejętno- 
ści politycznych obowiązuje najmniej sześć mie- 
sięcy, najwyżej rok. Uznaniu komisji pozostawia 
się polecenie kandydatowi powtórne słuchanie 
wykładów. Przed-powtórzeniem danego egzami- 
nu kandydat do składania innego egzaminu pań- 
stwowego dopuszczonym nie będzie. Jeżeli rce- 
probowany kandydat jakimkolwiek bądź sposo- 
bem nzyskał nieprawnie pozwolenie do skłuda- 
nia powtórnego egzaminu przed czasem oznaczo- 
nym lub przed niekompetentną -komisją, to nie- 
tylko, że nawet z powodzeniem złożony egzamin 
jest nieważny, ale nadto kandydat, prócz odpo- 
wiedzialności karnej, może być ze wszystkich 
uniwersytetów na jakiś czas lub na zawsze wy- 
kluczonym. 

Przepisy nowego rozporządzenia ministerjal- 
nego wchodzą w życie z początkiem roku szkol- 
nego 18945. Tym sposobem porządek studjów 
z dnia 2. października 1855, o ile on dotyczy 
studjów prawniczych, zostaje zniesiony. Studenci, 
którzy przed wejściem w życie nowych przepi- 
sów, odbyli już dwa semestry, mogą być dopu- 
szczeni do egzaminu państwowego prawnonhistory- 
cznego na zasadzie dotychczas obowiązujących 
przepisów. Dla tych odpada egzamin z historji 
państwa austrjackiego. Również na zasadzie do- 
tychczasowych przepisów mogą być dopuszczeni 
do egzaminów sądowych i z umiejętności politycz- 
nychł ci studenci, którzy z końcem roku szkol- 
nego 1893,4 po złożeniu  prawnohistorycznego 
egzaminu państwowego spędzili na uniwersytecie 
przynajmniej dwa scineatry. 


— Nie powtarzałem ci — odparł wreszcie — 
bo wiedziałem, żebyś nie poszedł. 

— Jakto? dlaczego ? 

— Wszak uważasz panią Irmę za osobę.. 
kompromitującą, 

— Kto ci to powiedział ? 

-- Przecież prezentować 
chciałeś. < 

Wzburzony usiadłem, konstatując własne już 
swoje błędy, popełnione od pierwszej chwili, 
w której z niesłychaną pewnością siebie wziąłem 
się do działania przeciw pani Irmie. 

— Postąpiłeś jak dziecko! — zawołałem — 
i postawiłeś mnie w dziwacznej roli wobee pani 
Irmy. To, co ci o niej powiedziałem, powiedzia- 
łem w szczerości mojej, ale bynajmniej nie... 

Nie dokończyłem, bo się plątałem, a Janek 
podchwycił szczęśliwie : 

— Nie nie straciłeś. 

— Uwszem | 

— Jakto? 

— Dzis idę na obiad do pani Irmy, 

— Aaaa... 

— Dziwisz się ? 

— Prawie | cał 

adałem w wście ' 
NS Sa to dziwi? — Janek odparł 


idioci którego ukryć nie umiał. 
"ARS PRS ie: Sądziłem cię podług siebie 


bywałbym u kobiety, którejbym nie choi 
zentować w salonie.. 


mnie jej nie 


— C(hwytasz ludzi 
czone słowa. 

Janek się uśmiechnął i zamilkł. Ja zaś r" 
boko się zadumałem nad nierozwagą pier 
kroków w mem działaniu. Skupiałem 
módz jeszcze naprawić popełniokc 2 
popełnić nowych. Każde słowo t; 
ważyć, odpowiednią przybier 
skonałym dyplomatą. 

Po długiem milczenit 

— Jesteś więc po” 

— Zupełnie |! — 

i najnaturalniej J? 

Znów nast 
łem, bo Jane' 
niu mówien* 
kąś piesn] * 


za nicostrożnie wyrze- 


bieta 
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Książę Koburgski. 

Czytelnikom naszym znaną jest już sprawa 
księcia Koburgskiego, który skute e Me 
przynależności do Niemiec i Anglji wszedł w 
niemiłą kolizję. 

Angielscy radykali ciągłe jeszcze nie mogą 
się uspokoić. Kto zna dzieje parlamentaryzmu 
angielskiego, wie zapewne także, jak często 
w izbie gmin posłowie, goniący za popularnością. 
| z powodu wysokich apanażów książąt 


i. 

W danym wypadku idzie e sumę 10.000 ft. 
szterl., do których zupełnie słusznie rościć sobie 
może prawo syn królowej angielskiej, aby w oj- 
czyznie (boć nie zrywa z nią stosunków) mógł 
występować stosownie do swego wysokiego stano- 
wiska, utrzymać w porządku swą rezydencję 
Clarence House. 

Taki wydatek nie może przecie nadwerężyć 
zbyt dotkliwie kasy Anglji, podczas gdy kasa 
państwowa małego ksiąstewka zbyt jest sSzczu- 
płą, by go mogła pokryć bez uszczerbku. 

Radykalne stronnictwo angielskie nie po- 
przestaje zresztą na oburzeniu z tego 'ednego 
powodu. W izbie gmin postawił Alfons Morton 
wniosek, by królowę prosić o wykreślenie owego 
ustępu ustawy z r. 1873, na którego podstawie ksią- 
żę pobiera apanaże osobiste w wysokości 10.000 
ft. szt. Ale parlament angielski nigdy nie: dawał 
się wodzie za nos radykałom, silącym się na 
wyrządzanie nieprzyjemności rodzinie królewskiej, 
sprawa więc może być uważana za załatwpną 
po zrzeczeniu się księcia prawa poboru jeszcże 
15.000 ft. szterl. 

Coburger Ztg podnosi, iż zrzeczenie się to 
wniesionem zostało przed Tozprawą w izbie, i że 
książę przez łat 20 własnym kosztem utrzymy 
wał swą rezydencję w Niemczech. 

W parlamencie angielskim wyłoniła się na- 
wet kwestja, czy książę nie postradał swej przy- 
należności państwowej do Anglji. Kozstrzygnęli 
ja juryści koronni stanowczem oświadczeniem, 
że w życiu księcia nie zaszło nic takiego, przez 
co ks. Alfred utraciłby nabytą przez urodzenie 
przynależność państwową. Jakież”zająłby książę 
stanowisko w razie wojny Anglji z Niemcami, za- 
pytał radykał Dalziel. Francuzi mają na takie 
kwestje odpowiedź gotową : Je ne sais point pré- 
voirs les malheurs de si, w angielskiej izbie zała- 
twił ją ruąd humorystycznie oświadezeniem, ił 
jako nie wniesiona na pismie, nie może być 
wzięta <N obrady. 

Z drugiej strony nie oszczędza i prasa nie- 
miecka przykrości księciu Alfredowi, podnosząc, 
że niemieckiemu księciu ubliża pensja, pobierana 
od obcego państwa. Na to odpowiadają pisma, przy- 
jaźnie wobec księcia usposobione, że owa pensja 
moralnie go nie zobowiązuje doj niczego, mate- 
rjalnie zaś służy mu jedynie do salwowania ho- 
noru swego stanowiska w Anglji. 


Bankructwo Grecji. 


W świecie finansowym, a zwłaszcza w pań- 
stwach, które pozostają z Grecją w stosunkach 
pieniężnych, wielkie wywarło wrażenie przyjęcie 
przez ciało prawodawcze w Atenach ustawy, © 
rzckającej bankructwo państwa. Wedle 
tej nstawy, wierzyciele Grecji otrzymają odtąd 
tylko trzydzieści procent należących im ** ~ra- 
wnie odsetek. © amortyzacji wypożycz 
pirału nie ma już mowy, a na d- 
wszystkię dochody państwowe, jak 
należytości monopolowe itd., które. 
czas za hipotekę pożyczek par 
w. przyszłości wpływać bezpo* 
dowych. Prócz tego postano' 
tej chwili kupozy, jak ni 
płata przypada w bieżą: 
wę swej nominałnej w 
być wypłacona w g" 
wych. Kto tedy w 
cie, otrsyma ty” 

Wprawdzie rz: 
są tylko „pr 
rakter tylk 
wszakże, . 
sunkam;” 
łatwo . 
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Trikupisowi, obalać ustawy i rozporządzenia kró- 
lewskie, puszczać w niepamięć swe przyrzecze- 
nia i zmieniać z dnia na dzień programy, nie 
oddają się już żadzym złudzeniom, co więcej, prze- 
widują,$że może być jeszcze gorzej, bo nie maśrę- 
kojmi, iż rząd będzie chciał i mógł spełnić te 
zobowiązania, które przyjął w uchwalonej co 
dopiero ustawie. Skąd rząd weżmie w roku bie- 
żącym ośm miljonów fantów szterlingów, potrze- 
bnych na zaspokojenie wydatków, wynikających 
z długu publicznego, to zagadka tak samo tru- 
dna do rozwiązania, jak ta, z jakiego Źródła za- 
czerpnie funduszów na dałszą budowę dróg żela- 
znych i utrzymanie w dotychczasowym przynaj- 
mniej stanie sił zbrejuych, których rozwój tak 
- szumnie został zapowiedziany w programie mi- 
nisterjalnym. Rząd naturalnie stara się obudzić 
w kraju wiarę, iż obecnie zajaśniała nowa era, w 
której dokona się odrodzenie kraju, baczy wszak- 
że przytem bardzo pilnie, aby nie dowiedziano 
się, co myśli i jak Osądza ostatnią katastrofę za- 
granica i w tym celu poddał najściślejszej cenzu- 
rze obce dzienniki, zwłaszcza tych państw, które 
wniosły już protest przeciw ustawie, orzekającej 
bankructwo Grecji. 


s 


Personae miserabiles, 


W Gaz. Urzęd. z d, 1. bm. znajdujemy pod 
powyższym tytułem świetny artykuł dr. Broni- 
slawa Łozińskiego, który za upoważnie- 
niem redakcji pozwalamy sobie reprodukować : 

W odległych czasach niemocy państwa 
i jego prawa, a najwyższego zarazem rozkwitu 
prawa kanonicznego, jurysd;kcja kościelna brała 
w swoją opiekę całą kategorję osób, które jako 
upośledzone społecznie, a jrzytem pogrążone w 
niedostatku, byłyby bez tej opieki wprost zagro- 
żone w swojej egzystencji, a już co najmniej 
odepchnięte przez prawo. Były to t. z. personae 
miserabiles. 

Na co zdadzą się te reminiscencje prawno- 
historyczne, skoro dziś pod panowaniem  „pań- 
stwa praworządnege* (ltechtsstaat) taka anoma- 
lia społeczno-prawna już nie istnieje, istnieć nie 
powinna i istnieć nie może ? Że istnieć nie po- 
winna, to nie ulega najmniejszej wątpliwości, 
jeżeli owa pompatyczna nazwa: Rechtsstaat ma 
mieć jakiekolwiek znaczenie, że jednak fakty- 
cznie istnieje, a więc i istnieć może pod inną 
nazwą, mianowicie jako t. z. kwestja urzędnicza, 
to także nie ulega wątpliwości, chociaż w tej 
chwili już żadne forum duchowne, lecz chyba 
tylko forum opinji publicznej wystąpić może z 
pomocą. 

W kołach urzędniczych słowa te zostaną 
pewnie dobrze zrozumiane i nie spotkają sie 
z zarzutem przesądy. Żeby jednak skądinąd nie 
spotkał nas ten zarzut, z góry się zastrzegamy, 
że przesadę uważamy za najgorszą przysługę, 
wyświadczoną sprawie urzędniczej. Jest-to bo- 
wiem broń tak ciężka i niezgrabna, że lada jaki 
przeciwnik potrafi w walce polemicznej wytrącić 
ją z ręki. Zresztą przesada pokrywa się brak 
argumentów, a w sprawie urzędniczej nie bra- 
knie na najśmielsze nawet uwagi nietylko argu- 
mentów, lecz i -— dokumentów. 

Zeby na wszelki wypadek z ewentualnym 
zarzutem przesady uporać się krótko a węzło- 
wato, zaznaczamy, że wcale nie szukaliśmy ma- 
terjału lub ilustracji do napisu artykułu i do 
uwagi wstępnej, lecz przeciwnie i napis ten 
i uwaga ta nasunęły się mimowoli po przeczyta- 
niu ciekawego dokumentu, którego w razie pań- 
stwa nie powinniby w swoim czasie bez komen- 
tarza pominąć wszyscy ci posłowie, którym nie- 
tylko podczas akcji wyborczej i wśród mów 
Sapdydackich niedola świata urzędniczego leżała 
NB sercu. 

Mówimy o dokumencie, bo na taką nazwę 
zasługują przecież sprawozdania komisyjne rady 
państwa, 5 jeżeli nazwa ta należy się każdemu 
takiemu sprawozdaniu w ogóle, to z tem wię- 
kszym naciskiem możemy ją zastosować do spra- 
wozdania komisji dla nowego kodeksu karnego, 
komisji, złożonej z prawników par excellence, a do 
"ego pewnym względem uprzywilejowanej. 

awadziła ona bowiem obrady swoje, jak wia- 
^, niezależnie od sesji parlamentarnej, przed 
arciem i po jej zamknięciu, miała więc aż 

Je czasu, aby napisać sprawozdanie wy- 

po dokłaądnem zastanowieniu się, a 

go gorączkowego rozgardjaszu, jaki 

innych komisyj parlamentarnych. 

misja przedkłada obecnie izbie 

'v państwa nowy kodeks kar- 

yj, z których jedna tak 
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ze służby, to według wspomnianego rozporządze- | naczelnikiem salin wielickich i p. Sylwerym Misz kem 


nia oddalenie ze służby następuje z mocy prawa 
przy każdem skazaniu za zbrodnię. 


W sprawie zlotu „Sokołów. 


Przewodnictwo Związku polskich gimnasty- 
cznych Towarzystw sokolich wydało w sprawie 
zlotu „Sokołów“, mającego się odbyć w czasie 
wystawy krajowej w roku 1894, następującą 
odezwę : 

Druhowie! 

Kiedy rzucono u nas myśl urządzenia we 
Lwowie w r. 1894 wystawy krajowej, ci, którym 
dostało się zaszczytne lecz trudne zadanie jej 
urzeczywistnienia, zrozumieli, iż wystawa taka, 
jeżeli ma narodowi istotny przynieść pożytek, ma 
być ogólnym przeglądem sił naszych, obrazem 
wyników trzydziestoletniej wytężonej pracy na 
wszelkich polach narodowego życia. 

W takim przeglądzie sił i dorobku narodo- 
wego nie nioże zabraknąć polskiego sokolstwa, 
które przed dwoma laty tak chlubuie i męsko 
dowiodło, że siłą swych przekonań i pracy było 
już jednością, zanim się nią nazwało — a dziś 
ujęte w Związek, świadome tej siły, jaką mu daje 
wytrwała praca pod hasłem jedności, karności 
i dzielności, stanąć powinno do apelu tam, gdzie 
kraj zbiorowe swe siły liczyć, przebytą drogę 
mierzyć i doogromu dałszej czekającej go pracy 
gotować się będzie. 

A jeżeli nas tam zabraknąć nie może pod 
grożbą zaniedbania obowiązku wobec narodu 
i siebie samych -— to staniemy tam wszyscy nie 
jako luzem chodząca rzesza, lecz jako towarzy- 
sze jednego znaku. Więc hasło wychodzi od 
Związku: 

Sokolstwo polskie weżmie udział w powsze- 
chnej wystawie krajowej w r. 1894 i odbędzie 
drugi swój zlot 29., 30. czerwca i 1. lipca 1894 
we l.wowie. 

Wiemy, że wydając to hasło, nie łatwe po- 
dejinujemy zadanie, bo ten drugi zlot nasz, ma- 
ący się już odbyć pod sztandarem Związku, nie 
może być li powtórzeniem pierwszego, ale musi 
być śmiałym i pewnym krokiem naprzód, w któ- 
ge na pobłażliwość już nam liczyć nie wolno. 

eżeli mimo to podejmujemy się śmiało tego za 
dania, to wiarę w jego chlubne spełnienie daje 
nam nietylko rachunek sił naszych i zaufanie do 
dzielności gniazd sokolich polskich — ale i ta 
szczodra, prawdziwie obywatelska pomoc, jaką 
dyrekcja wystawy wsparła nasze usiłowania. Jej 
kosztem urządzić się mające na wystawie wspa- 
niałe boisko dla 1500 ćwiezących wraz z torem 
dla ćwiczeń i wyścigów naszych kolarzy, a prócz 
tego pawilon wystawowy dla polskiego sokolstwa, 
oto rozległy teren| naszej pracy, którą wydział 
Związką rozpoczął już we wszystkich kierunkach 
bądź sam, bądź w wybranych w tym celu spe- 
cjalnych komitetach. Wkrótce otrzymacie pro- 
grammy: zlotu i ćwiczeń wraz ze szczegółowymi 
warunkami udziału w sokolskiej wystawie. 

Dziś odzywamy się do was, bracia bliscy i 
dalecy, do was dzielni kresowcy i do was, co na 
drngiej półkuli pod tym samym narodowym zna- 
kiem pracujecie: stawajcie do szeregu, bo mamy 
się liczyć nie z liczby tylko, ale i z tej siły, 
jaką daje jedność w służbie wielkiej sprawy. 

Jeżeli wystawa nasza ma wzhknd: A 
i wiarę we własne siły narodu, niechiajze iskrę 
najjaśniejszą, iskrę nie przelotnego, ale w przy- 
szłość świecącego blasku wykrzesze polskie so- 
kolstwo. Czołem! 

Przewod. Związku polskich gimn. Tow. sokolich. 
We Lwowie w styczniu 1894. 

Tadeusz Romanowics. à 

Dr. Antoni Dziędzielewicz. Dr. Wawrz. Styczeń. 
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KRONIKA. 


Pamiętajmy o fundacji imienia Tadeusza 


Kościuszki. 


Djarjusz Iwowski. 

Piątek 5. stycznia. 

Teatr hr. Skarbka: „Urocza oczy”, komodja 
w 4 aktach Zygmunta Sarneckiego. Początek e godz. 
7. wieczorem. 

Wiadomości osobiste. Prezydent. dr. Edmund 
Mcehnaeki wrócił wczoraj rano do Lwowa. — 
Marszałek krajowy ks. Eustachy Sanguszko, wy- 
jechał na dni kilka do (Gumnisk, skąd powróci w 
niedzielę. 

Nekrologja. Jozafat Grabczyński, właścici- 


ciel dóbr (oląbkewice koło Nowego Sącza, zmarł 
w 70 roku życia. 
Kalendarz. Piatek (5.): Telesfora m. Wschód 


słońca o godzinie 7. minut 58, zachód o godzinie 4. 
minut 14. 

Kalend. myśliwski. Wolno polować na 
jekenie i kozły (rogacze), lisy, borsuki i zające, słonki, 
jarząbki, dropie, pardwy, bażanty, kuropatwy, pta- 
etwo wodne i błotne w ogólności. 

Kalend. rybacki. W styczniu nie wolno 
łowić raka samca i samicy, natomiast wolno łowić 
wszystkie gatunki ryb, jeżeli mają przepisoną miarę. 
W dnie słoneczne o łagodniejszej temperaturze można 
między godziną 11. a 1. łapać na wędkę: lipienie, 
“konie, szezupaki, płotki, czerwionki i bolenie. 

Superiorem 00. Jezuitów we Lwowie został 

fsnrrk Jackowski, któremn zarazem powierzono 

missyj i rekołekceyj ludowych. 
"tów. Rektorat szkoły politechnicznej 
'»m obsadzenia posady asystenta 
ólnej w szkole połitechnicznej 
którą połączone jest wyna- 
800 zł., będzie nadaną 
“Py połitechnizznej na 
* roku począwszy. 


będą mieć ci 
m drugiego 
wystoso- 
siozwej i 


do- 


Da é pożegnać imieni n «-l«go grona urzędni- 
ków w" krajowych ustępując.» z czynnej służby 
stars: , .adcę „skarbu i refereuta dla krajowych 


sr. « salinarnygh p. Maurycego Postła, któremu, jak 
wuiosły telegramy, nadał cesarz w uznaniu jego 
długoletniej, gorliwej służny tytuł i charakter radcy 
dworu. j 

Urzędnicy żegnając p. Postla, podnieśli zasługi 
jego około polepszenia byim, tak podwładnych urzę- 
dników, jak i sług i dozorców, oraz robotników sa- 
linatnych, których był prawdziwym spickunem i zapt- 
wnili go o głębokie, wdzięczności całego persenalu 
salin galicyjskich. 

Wieczorek inauguracyjny urządza w sobotę, 
dnia 6. bm. o godzinie 7 wieczorem w sali posie- 
dzeń zarządu zboru izraelickiego, ul. św. Stanisława 
l. 5. nowo założone towarzystwo fachowe i zapomo- 
gowe pomocników handlowych. 

Wielka zabawa z tańcami odbyła się onegdaj 
w Zadwórzn u państwa Bohdanów. Zjechała się cała 
okolica, a Lwów dostarczył również sporej ilości 
gości. 

Z towarzystwa prawniczego. 
rb.”odbędzie się w salach kasyna niejskiego 
członków towarzystwa prawniczego. 

Mianowania. Ministecr rolnictwa zamianował ad- 
junktów Jana Zarańskiego i Jana Sieniwicza komisa- 
rzami górniczymi w etacie służby władz górniczych. 

Ministerstwo skarbu zamianowało w służbie 
utrzymania ewidencji katastru podatku gruntowego 
geometrę ewidencyjnego I klasy, Władysława Zakliń- 
skiego, starszym gcometrą ewidencyjnym w IX. kla- 
sie rangi. zaś geomctrów ewidencyjnych II. klasy : 
Jana Maciągę, Karola Fiderera, Wincentego (frabo- 
wskiego i Stanisława Kozłowskiego, geometrami ewi- 
dencyjnymi I. klasy w X. klasie rangi. 

Zmiany w personalu sanitarnym naszego kraju 
przedstawiają się w TV. kwartale 1898 roku w spo- 
sób następujący: Dr. Ponikło Stunisław, lekarz pow. 
JI. klasy, mianowany dyrektorem szpitała krajowego 
w Krakowie, wystąpił dobrowolnie ze służby ; Socha- 
niewiez Teofil, weterynarz powiatowy, otrzymał urlop 
na 6 miesięcy z zatrzymaniem poborów. — Prowizo- 
rycznymi weterynarzami powiatowymi mianowani Zo- 
stali: Błoch Józef w Żywcu i Lille Hersz Ozjasz w 
Wieliczce; ogłądaeczem zwierząt i produktów suro- 
wych zwierzęcych mianowany został Michał Małecki. 
— Lekarzami powiatowymi H klasy mianowani zo- 
stali asystenci sanitarni: dr. Lebedowicz Emil w Mo- 
ściskach i dr. Janiszewski Antoni w Kamionee, a 
prowizorycznym inspektorem weterynarzy mianowany 
Harasymowiez Djonizy, powiatowy weterynarz w Bro- 
dach, został równocześnie przeniesiony do departa- 
mentu sanitarnego przy namiestnictwie we Lwowie. 

Koncepista sanitarny dr. Rosenbusch Leon prze- 
niesiony został z departameniu sanitarnego namie- 
stnictwa we Lwowie do Doliny, lekarze zaś powiato- 
wi II. klasy: dr. Dembowski Mieczysław przenie- 
siony z Liska do Bochni, dr. Bielański (Gustaw z 
Bochni do Krakowa, dr. Jabłoński Hiacynt z Ciesza- 
nowa do Liska, wreszcie asystent sanitarny dr. Po- 
tors Józef z Doliny do Cieszanowa. 

Weterynarze powiatowi. dr. Krwawicz Bazyli 
przeniesiony z depari. sanitarnego przy namiestnietwie 
we Lwowie do Kołomyi, Langhaus Józef prow. kon- 
cepista weterynarji, z depart. sanit. przy namiestni- 
ctwie we Lwowie, przeniesiony jako weterynarz pow. 
do starostwa we Iywowie, Faulent Karol ze Snia- 


tyna py esiony „do Kudek; Janowicz Stefan z Gor- 
lic ao atynt; = gwu Z MOfuliyl Qu Dro 


dów; Bohdan Grzogor? z Żywca do Gorlice; Audy- 
kowski Marjan z Rudek do Liska; Ponieki Franci- 
szek ze starostwa -wo Lwówie do sanitarnego depar- 
tamentu przy namiestnictwie we Lwowie. 

Wyższe nadjuta w kwocie 600 zł. otrzymali 
asystenci sanitarni: dr. Bednarski Jan w Nadwórnie 
i dr. Lachowicz Eugenjusz w Rzeszowie, . 

Adjuta w kwocie 500 zł. otrzymali bezpłatni 
asystenci sanitarni; dr. Opieński Jan przy departa- 
mencie sanitarnym w namiestnietwio we Lwowie i 
dr. Teodorowicz Tadeusz w Ńtanisławowie. 


Pracownie naukowe. Dyrekcja Bibljoteki uni- 
wersyteckiej ogłasza: Od dnia 9. stycznia 1894 r. 
otwarte będą pracownie naukowe w Bibljotece uni- 
wersyteckiej we Tiwowie od godziny 8 do 1 przedpo- 
łudniem i od 4 do 6 popołudniu (z wyjątkiem so- 
boty). W godzinach popołudniowych wydawane będą 
tylko dzieła, zamówione do godziny 10 rano. Skrzynki 
do wrzucania kartek z zamawianiami, umieszczono 
będą w pracowni i na korytarzu gmachu uniwersy- 
teckiego obok pomieszkania portjera. 

Sprawozdanie lwowskiej komisji wykonawczej 
Towarzystwa opieki nad weteranami polskimi z r. 
1831 zu miesiąc grudzień 1898 r. 

Dochody. Urzędnicy techniczni Wydziału kra- 
jowego za grudzień zł. 9'10, Emil Bertemiljan Brajer 
rocznie 25, Juljan Horoszkiewiez rocznie 5,  Włodzi- 
mierz Postruski 15, Jan Kazimierz Zieliński i Jerzy 
hr. Rartowski po 10, mesi-irat m. Sambora, Edward 
Jędzzjowio i Franc. Goldhorg wo Czermiński 2, 
A. D. G t, komitet obywatelski +  twowie, dochód 
zZ obch>ut listopadowego 162'24, Ludwik Noss po- 
łow. dochodu z wieczorku listopadowego w Ozortko- 
wie 48*73, towarzystwo „Sokoł“ w Zaleszczykach, 
zebrane na nahożeństwie 29. listopada 25, adwokat 
dr. Gaweł w Sanoku, imieniem Kółka dramatyczno- 
muzycznego część dochodu z wieczorku listopadowego 
25, Leon Krokicki część dochodu z wieczorku Mickie- 
wiczowskiego w Złoczowie 20, kasyno mieszczańskie 
w Przemyślu, dochód 2 wieczorku listopadowego 16, 
notarjusz Marynewski w Brzeżanach, zebrane na na- 
bożeństwie 29. listopada 15, stowarzyszenie „Gwia- 
zda“ we Lwowie, dochód z wieczorku listopadowego 
15, towarzystwo „Sokoł“ w Jaworowie, zebrane na 
wieczorku listopadowym 18, ks, Jan Stopczyński po- 
łowa składek na nabożeństwie w Podhajeach 10, 
dr. Leon Reiss, notarjusz w Olesku, zebrane na na- 
bożeństwie za poległych 10:08, delegat Konrad Wy- 
socki w Przemyślu, zebrane datki (podług ogłoszo- 
nego już wykazu) 136'20, przez delegata dra Krzy- 
żanowskiego w Buczaczu: ks. Stojowski, dr. Hirschler 
i E. Schutz po 2, dr. Ausschnitt, M. Buczyński, J. 
Czerowski, dr. Hubrich, dr. Krzyżanowski, J. Lau- 
recki, K. Abgarowicz, J. Grekowicz, J. Gerstman, 
S. Mierzwiński, dx. Reiss, J. Zarzyeki po 1, W. Hor- 
niker ct. 20, przez redakcję Dziennika Polskiego zł. 
130:02, przez redakcję Kurjera Lwowskiego 28:87, 
przez redakcję Gazety Narodowej 25, przez redakcję 
(razcity Lwowskiej 2, z rozsprzedaży obrazka dra- 
matycznego „Jeden z ostatnich“ dodatkowo (do wy- 

"zanych już 55) 50-10, zamiast powinszowań 
worocznych złożyli: notarjusz Wiktor Błazo- 
9, Wineenty Kruszewski i netecjusz Michał 
"ez po 5, dr. Bernard Goldman 8, Kajetan 

* 8. — Ogółem wpłynęło 862 zł. 48 ct. 
ody: W miesiącu grudniu rozdano 30 
mogi stałe i nadzwyczajne na święta 


Dnia 4. lutego 
piknik 


Dr. Bernard Goldman, 
skarbnik. 
iwy wypadek. Syn p. Władysława 
Wyszatye, przybyły de domu rodziciel- 
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skiego na swięta, został przypadkowo postrzelony 
z karabinka pokojowego. Pocisk utkwił w czaszee, 
lecz tak szczęśliwie, że nie uraził mózgu. Rannemu 
nie grozi żadne niebezpieczeństwo. 

Z komitetu Kościuszkoówskiego w Krakowie. 
W dniu 2. bm. odbylo się posiodzenie sekcji admini- 
stracyjnej, pod przewodnictwem p. Fr. Bylickiego. 
Uchwalono udać się z prośbą do posła Adama Asny- 
ka, aby napisał prolog, który rozpocznie ludowe 
przedstuwienie „Kościuszki pod Racławicami“ w kra- 
kgwskim teatrze. Do przemówienia w imieniu ludu 
na Rynku w czasie uroczystości uchwalono zaprosić 
włościanina Jakóba Bojkę, wójta z Gręboszowa. Dłuż- 
sza rozwinęła się dyskusja nad redakcją napisu, jaki 
ma być umieszczony na tablicy pamiątkowej u 00. 
Kapucynów. Projektów przedłożono kilka. Zgodzono 
się w końcu na projekt, uwzgłędniający wymagania 
wszystkich innych projcktów, i napis na tablicy bę- 
dzie następujący : 

Tu w Loreiańskiej kaplicy 
dnia 24. marca 1794 
Tadeusz Kościuszko 
po poświęceniu szabli ślubował bój za wolność i 
niepodległość Ojczyzny. 
Naród polski w setną rocznicę tej wiekopomnej 
chwili umieścił tę tablicę. 

'W sprawie ucisku ludności polskiej nu Rusi, 
zamieszcza jedno z pism prowincjonalnych następu- 
jącą korespondencje zo Stryja: Niedawno osiadł tm 
we wsi Balicze podróżne p. Adolf Zakowski, obywatel 
z pod zaboru rosyjskiego, któremu rząd tamtejszy 
rozkazał opuścić granice carskiej imperji. P. Zako- 
wski uratowawszy niewielki kapitalik, zakupił sobie 
grunt w Baliczach z zamiarem spokojnej pracy na 
roli i w nadziei, że tu bodaj, gdzie nie dosięga po- 
tęga knuta, będzie mógł żyć bezpiecznie. Niestety 
omyłił się w rachubach. Nasiąknięty niechęcią do 
Lnchów chłop ruski zwrócił cały zapas swoich złych 
instynktów przeciwko przybyszowi. Nikt nie wyli- 
czyłby tych drobnych przykrości, które spotykają tu 
p. Zakowskiego ze strony tych włościan, dla których 
pragnął być najlepszym sąsiadem i przyjacielem. Na 
czele akcji stoi, rzecz dziwna, obok pewnego dygni- 
tarza gromadzkiego, żyd arendarz i ten daje inicja- 
tywę do rozmaitych szykan i procesów, które chłopi 
wykonują. Przygnębiony tysiącznemi przykrościami 
p. Żakowski przedstawił swoją sprawę władzom i 
prosił o ochronienie go przed niesprawiediiwem prze- 
Śladowaniem.  Czytaliśmy dotyczącą petycję i radzi- 
byśmy ją całą powtórzyć, tak jest ona charaktery- 
styczna. „Przyszedłem tu — pisze p. Zakowski — 
zmnszony zostawić wszystko w kosji, z myślą pracy, 
która mi się nśmiechała pó uwolnieniu od despo- 
tyzmu moskiewskiego. I oto pod większy jeszcze bat 
dostałem się w tej Galicji, której wolności tak bardzo 
my w Królestwie zazdrościmy.* To chyba dosyć wy- 
mowne! | 

0 Sienkiewiczu czytamy w warszawskiem Słe- 
wie: „W ostatnich dniach ubiegłego tygodnia krą- 
żyć poczęły uporczywie pogłoski o ciężkiej chorobie 
Henryka Sienkiewicza. Pojawiły się one także i w 
druku, a mianowicie w Kurjerze Codziennym, jako 
telegram ze Lwowa. Zaniepokojeni wysłaliśmy w so- 
bote do Rzymu, gdzie pp. Sienkiewiezowie bawią 
obecnie, telegram do małżonki autora Potopu z za- 
pytaniem. Odpowiedź, którąśmy otrzymali tego sa- 
mego dnia, ale już po wyjściu numeru ołowa, 
brzmiała: „Mąż mój jest zdrów. M. Sienkiewiezowa”. 
W parę godzin po nas, również na zapyt nie, otrzy- 
Tu rodzina Sienkiewicza taki telegramy „Zdrowie 

par Eomaia pogłoski fniazyk?: Henryk 
Sionkiewiez*. Telegramy te powinny tspokoić zu- 
pełnie wielbieieli talentu Sienkiewicza, vd których 
liczne do nas wskutek owych falszywych wiesci o jego 
zdrowiu nadchodziły zapytania. 

W Garwolinie w Królestwie Polskiem, 
noszą, wybuchła cholera azjatycka. 
osób umiera dziennie. 

Celem uczczenia tysiąclecia od założenia kró- 
lestwa św. Szczepana i celem trwałego upamiętnienia 
tej chwili, zamierzają Węgrzy wybudować dwa nowe 
mosty na Dunaju, wybudować pałac sprawiedliwości 
dla sądów kasacyjnego i apelacyjnego, założyć eztery- 
sta nowych szkół początkowych, wielkie mazeum 
przemysłowe i szkolę przemysłową, wreszcie odbędzie 
się inauguiacja uroczysta kanałn na Dunaju u tak 
zwanej „Żelaznej Bramy“. 

Smłerć na koncercie. Rr. Fryderyk Truchsess, 
hyly poseł w Petersburgu, spadł nagle z krzesła 
w czasie koncertu dworskiego w Monachjnm dnia 
1. stycznia b. r. Zanim zdołano pospieszyć inu % po- 
mocą, umarł już Truchsess. Przyczyną nagłej śmierci 
pył udar sercowy. 

. Ze środkowych gubernij carstwa nadchodzą 
wiadomości o grożącej znowu klęsce głodowej. Nadto 
obfite śniegi, jakie ram spadły w listopadzie roku 
zeszłego, znikły zupełnie wskutek dłużej trwających 
deszczów ; obecnie pannją tam silne mrozy, a śniegu 
brak zupełnie. Zachodzi więe poważna obawa wyjnar- 
znięcia zasiewów. 

Z lerozolimy donoszą pod dniem 20. grudnia 
roku zeszłego, że bawi tamże arcyksiążę Jówof. Augu- 
słyn z małżonką. W dniu £9. grudnia z. r. sluchali 
arcyksięstwo mszy św. w grobie Pana Jezuga i przy- 
stąpili do komunji św. 

0. Norbert Goliehowski z zakonu CO. Ber- 
nardynów, który pozostawał w Jerozolimie od roku 
188% w zakonie przy Grobie Pańskim, powraca za 
zezwoleniem 0. Jenerała zakonu do ojezyzny, dokąd 
udaja się przez Włochy w połowie stycznie. 

Cholera u bakcylusów cholerycznych. Kijo- 
wskie Uniwersttetskija Wiedomosti przynoszę pod 
powyższym tytułem artykuł, którego autor prof. 
Lesch rozbiera kwestję, czy jako niewątpliwą przy- 
czynę cholery należy uważać przecinek kocha i w 
rezultacie — zaprzecza temu stanow czo ! 

Twierdzenie swoje opiera on na tem, iż bardzo 
często u chorych na cholerę nie znajdowano przecin- 
ków Kocha. Jlość bakteryj w wypadkach, gdzie je 
znaleziono, była bardzo często nieznaczną i nie można 
było znaleść stosunku pomiędzy liczbą przecinków, 
a intensywnością choroby. U zwierząt wprowadze- 
niem przecinków do żołądka, nie zawsze można było 
wywołać cholerę, ludzie, którzy połknęli rozezyn cho- 
leryczny, nie zawsze zapadali na zdrowiu. Posłngacze 
szpitalni prawie nigdy nie chorują, wreszcie samo 
odkrycie przecinków  dokonanem byłe przez Kocha 
wśród okoliczności, bardzo niesprzyjających baqaniom 
naukowym. Przecinki Kocha, zdaniem prof. Lescha, 
albo wemle nie są przyczyną Choroby, albo też swój 
chorobotwórczy wpływ wywierają tylko wśród szcze- 
gólnych warunków. Słowem rzeczywista przyczyna 
cholery jest dzisiaj tak mało znaną, jak prźed od- 
kryciem Kocha. Tłumacząc ten uczony język na język 
zwykłych śmiertelników, pokazuje się, że choleryczne 
przecinki Kocha tylko wtedy są śmiertelne i służą 
jako objaw cholery azjatyckiejj gdy same są ebore 
na cholerę azjatycką. Zapadają one na cholerę wido- 
cznie od tego, że do ich żołądków dostaje się osóbhy 
mikrokok cholery, który jest jadowity tylko wtedy, 
gdy przedtem połkuął go przecinek Kocha ! Konice, wza: 
jemne pożeranie się przecinków, tworzy cholehęe — 
ciekawi jednak jesteśmy, jakich szkieł używał” pro- 
fesor, zaglądając do mikrobich Żołądków ? i 
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Międzynarodowa konferenejéa sanitarna zbie- 
rze się w Paryżu z: końcem stycznjia, Porta nie we- 
źmie w niej udziału, albowiem ruiedzy ionemi pun- 
ktami programu, postanowiono ftakże reorganizację 
międzynarodowej rady zdrowia tw Stamhule, której 
reformę uważa Porta za wewuętirzną sprawę Turcji. 

Szkoda wąsów! Jeden z/ najsłynniejszych ohi- 
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rurgów paryskich, lekarz naczelny jednego ze szp 


tali nad Sekwaną, zwykł hohorarja za operacje ozna- 
gdy 
j chirurg za- 
żądał od niego zu operację 30.000 fr. Baronowi suma 
nie pokazał się tedy wię- 
Upłynęło dni kilka. Do 
się kamerdyner, ogo- 


czać stosownie do zamożności pacjenta. To też, 
zgłosił się doń baron X., hogaez wielki, 
ta wydała się za wysoką, 

cej w gabinecie chirurga, 
kliniki tegoż lekarza zgłasza 
lony, jak na szanującego „Się kamerdynera przystało, 


w liberji z herbowemi guzikami. Chirurg zbadał cho- 
odesłał pacjenta 
bezpłatnie, jak 


rego, zaopinjował potrzebę operacji, 
na salę ogólną i dokonał operacji 
zwykla, w szpitalach paryskich. Chory niebawem 
wstąpił w stan rekonwalescencji. Wówczas 
przybliżył Się do 


chirurg 
łóżka i rzekł kamerdynerowi do 


ucha: „Panie baronie! Przebrałeś się pan za kamer 


dynera i ogoliłeś wąsy, jaby znoszczędzić 30.000 fr. 
Poznałem pana odrazu. Szkoda wąsów, 
pan tę sumę na cele dóbroczynne., 
fakt do wiadomości pu$licznej.* Podobno zbyt oszczę- 
dny baron sumę boz dalszych Korowodów zapłacił i 
wyjechał natychmiast na prowincję do zabitego gdzieś 
deskami kąta, aby mu tam niepotrzebnie ogołone 
wąsy odrosły. 

Wiadomości osobiste. P. Zygmunt Sarnecki, 
redaktor Swiata i autor granej onegdaj komedji 
„Uroczełoczy”, j bawi we Lwowie wraz z p. Sta- 
nisławem Gray bnere m,autorem „Fredzia*, 

Nekrologja. Jan Ślepowron Korwin, właści- 
ciel dóbr ziemskich, zmarł po długiej i ciężkiej sła- 
bosci d. 3. bm. w majątku rodzinnym Jureczkowa, 
przeżywszy łat 55. 

Ku uczczeniu autora „Uroczych oczu“, pana 
Zygmunta Sarneckiego, zebrało się onegdaj w restaur 
racji pod „Gruszką* grono literatów 
Wśród serdecznej i przyjacielskiej biesiady nie brakło 
także pięknych toastów.. 

„ Jazda na tamten świat. W Wiedniu odbywała 
się na cmeatarzu próbna jazda na tamten świat przez 


komisyj sanitarnych i gminnych nowych aparatów 
chowania trumien: spuszezano w nich czterech ludzi 
na próbe. Jest to sprawa bardzo poważna, idzie o 
godność aktu pogrzebowego. o usunięcia brutalnych 
grabarzy. „Aparaty skoństruowała firma Bescherner= 


Lovrek. Zwłoki spoczywają na postumencie, a po ce- 


iemonji religijnej za pociśnięciem guzika trumna 
cicho i zwolna zapada się w podziemie; zostaje £a- 
słoniętą i pod zasłoną po cichu zasypaną. Są dwa 
systemy z pewnemi odmianami w manipulacji. 
Międzynarodowa banda rabusiów.. Brukselska 
policja zawiadomiła budapeszteńską, że do Austro- 
Węgier wybrała się banda międzynarodowych rabu- 
siów, specjalistów we włamywaniu się. Dzięki temu 


bo zapłaciee 
Jeżeli nie, podam 


i artystów. i 


| podziemie. Towarzystwo pogrzebowe próbowało wobec - 


doniesieniu, udało się w Miskolezu istotnie przytrzy- ` 


mać trzech ptaszków z tego grona. - 
EG 


e amie 


Ekledki, Na weteranów z roku 1830,31 złożyłi w 
administracji pisma naszego urzednicy uprz. galicyjskiego 


Zakładu kredytowego włościańskiego w likwidacji kwote '4 
91 zł, 40 et. p 
X» fundację imienia Tadeusza Keściuszki =p. Jan ~ 


Miereczuk zo Stryja 1 zł, — Dr. 
lizeszowa 1 zł. 50 ct. 


Kugenjusz Lachowicz z 
=- 


M, Na ubogih p. Leon Starkiewicz z Oflejowej za Ą 


Na głodne dzieci ztożyli pp. Karol Kroglowski 6 m4., 


Albert Szkowron 3 zł, — Pab Kajetan Passakas z Kolane 4 


2 al. 

Zamiast życzeń noworocznych. 
1531 złożył p. Skibniewski 1 zl. 

Na rzecz restauracji kościoła 00. Beraarsynów u 
Leżajskn łaskawie w dalszym ciągu złożyli: 

WI. Anna Pietrusiak, Tekla Greczek, Zofia Turca 
Fr. Kubics, Mar Miynarczyk, Zofia Zonzel, Anna Koby- 
laczyk, Julia Potocka z Ghrynia, Konstancja Sobolewska 
Joanna Podgórska, Albin  (irandowski, Marja Siemignio- 
wska, Sylwester Hołubowski, Magdalena Wożniakowska po 
1 zł. — Katarzyna Augustynek 50 et. — Olimpia Podie- 


Na 


wska 2 zł. — Ku. Tomasz Machowski. prob, z Ł i 
siebie I parafian 28 zł, 25 ct, — Biernacka LE) I. 
prośbą o bfogosławiebetwo 2 zł — X Y, 7 Rełza, £ pro- 


gha o hlo ostawieństwo i pomoc w potrze ie A A 
słuw Tekcezyński z Remenowa, o T dia 6a. 
łej rodziny 10 zł. — N. N. z Białeg. Kamienia 5 zł — 
Jadwiga Straszowska z Klpinek 10 zł. — g U. z Pawłe- 
wa 3 zł. — Sabina Uzechowieź 5 zł — Ludwik Dolań- 
ški 5 zł. — Marja Krnszelniaa 5 zł, — Biefińsey z Sier- 
czy 5 zł. — Celestyna Kotarska z Jasła 3 zů — Julia 
Nikorowlcz 5 zł, — Marceli i Roman Treter ze Lwowa 
2 zł. — Marjan Kepliez z Myszkowa 2 zł. — Jan hr. 
Tarnowski z Dzikowa 5 zł — Karaś z (icdlarowej 7 zł, — 
J. Syroczyńska z Krakowa 5 zł, — Dr. K. Malinowski- 
Ochahowicz z Dobrzye 2 zł. — Antonina Pistkowa 3 zł — 
Artur Z. Cielecki 10 zł, — Marja Wojna 3 zł. — karol 
Toten 2 zł. — Wład. Skulicz z Sambora 3 zł. — J. T. 
z Miejsca 2 zł. — Mieczysław Marynowskt z Tywowie 
10 zł. — Leontyna Naworska, Józef Żukiewiez, Stanisław 
Gorayski, Helena Januszkiewicz, Zygmunt Mochnacki Go- 
łaszowska, Menzel, Marjan Ładziński, Zofia Reklewska, 
Walerja br. Gostkowska, Tadeusz Madeyski, Jadwiga Den- 
kerowa, Gabr. Załęski, Filipowsey z Sokala, N. N. z Przy- 
tkowie, polecając sie opiece M. B., W. Wojnarowski, Woj- 
ciech Madeyski, Piotr Platner, michalina Straszewska, J. 
Burzyńska, M. Horodyska, Karolina Cywińska po 2 ataa 
W. marynowski z Więckowie 40 fr. (D. e. n.). 

2 „Gwiazdy“. Wieczorek z tańcami pierwszy w tym 
roku odbędzie się w sobotę dnia 6, stycznia b. r. w wiel- 
kiej sali Stow. „Gwiazda*, Wstęp za okazaniem zaprosze- 
nia, które otrzymać można w biurze Stow. (ulica Franci- 
szkańska |. 7). Wstep dla więżczyzn 60 ct., dla pań 40 ot. 
Muzyka wojskowa U p. p. Początek o godzinie 8. wié 
czorem., 


Zosine kochanie .. 


(Sielanka mazurska). 
— „Czy kochasz ty dziewczyno ?*, 
— „To dziwne zapytanie! 
„A jużel też, a ino, 
„Ja bardzo kocham, panie*. 


— „A kogoż, moja droga?" 

— „I tego też nie wiecie? 
„Toż najprzód kocham Boga, 

„Co rządzi w całym świecie — 


„Čo kocha świat tak czule, 
('o zbożem złoci łany, 
„Len daje na koszule, 
nA wełną na sukmany. 


„I Przenajświętszą Matkę, 
„Tę naszą Częstochowska, 
„Co chroni drogą chatkę 
„Opieką swoją boską. 


„I kocham też Jesusa, 

„Co za nas krew lał świętą, 
„By piekieł już pokusa 

„Straciła moc przeklętą. 


— „A więcej już nikogo ?* 

— „Eh! — pan żanguje pono... 
„Toż kocham ziemię drogą, 

„Mych ojców krwią zroszoną —— 


„I język, którym macierz, 
Kołysząc mnie śpiewała, 

„A ja odmawiam pacierz, ań 
„BY Polska z grobu. watęła — 


SĄ 


weteranów z roku -c 
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„I wioskę mą rodzinną. 

„Co rodzi chleb i kaszę, 
„I strój i piosnkę gminną 

„l wszystko to. co nasze. 


„I żebyście tak w żareie 
„Już więcej nie pytali. 
„To powiem Wam otwarcie, 
„Że kocham jeszcze dalej. 


„Ojczystą moją strzechą, 
„Tatusia i matule, 
„Najsłodszą mą pociechę, 
„Gdy do niej się przytulę”... 
— „I to już, Zosiu, wszystko? 
„Ej — ty filutko mała! 
„A Janek — biedaczysko ; 
„Toś o nim zapomniała ? 


— „Eh! — co pan wygaduje? 
„To przecież co innego... 
„Ja tylko go miłują 
„I cheę być żonką jego. 
„Że Janek chłopak chwacki, 
„Toż temu ja nie przeczę ; 
„Lecz niechno jak Głuwacki 
„Moskalom wprzód dopiecze — 


„Niech mi wawrzynu wplecie 
„Liść do ślnbnego wianka, 
„A wtedy się dowiecie, | 
„Zo kocham także Tanka“. 
Fr. Waligórski. 
p Z 
Wiadomości literackie i artystyczne. 

Repertoar teatralny. W teatrze hr. Skarbka: 
Dziś w piątek po raz drugi ‚Urocze oczy“, komedja 
w 4. aktach Zygmunta Sarneckiego; jutro” w 80- 
botę o godzinie pół do 4 popołudniu „Narcyz Ra- 
meau“, dramat w 5. aktach Brachvogla; wieczór o 
godzinie 7 „Traviata*, opera w 4. aktach Verdi'ego. 
Czwarty gościnny występ panny Elwiry Cołonnese, 
primadonny opery w Barcelonie i występ pp.: Ale- 
ksandra Myszugi i-Gabrjela Górskiego. 

Z teatru. Onegdaj ujrzelisny więc na scenie 
lwowskiej vd dawna zapowiadaną komedję Zy- 
gmunta Sarneckiego „Urocze oczy *; dostarcza ona 
jednak tyle materjału do uwag, iż z recenzją wolimy 
się powstrzymać do drugiego przedstawienia, aby 
się módz głębiej zastanowić nad myslami, które 
autor hojną dłonią rozrzucił w sztuce. Na razie 
stwierdzamy, iż komedja ogólnie się podobała, a 
autora wywołano kilkakrotnie. Powodzenie ko- 
medji zdaje się być zapewnionem. 

Gra naszych artystów zasługuje na uznanie, 

które przedewszystkiem należy się p. Cicho- 
ckiej za doskonałą w istocie kasztelanową, 
oraz pannie Czaplińskiej za Terenię. 
. Doskonale również oddali swoje role pp.: 
Żelazowski, Chmieliński, Kliszewski 
i inni. Szerzej o grze artystów pomówimy za dru- 
gim razem. 


£ a 
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W piątek po raz drugi, prześliczna komedja 
Zygmunta Sarneckiego. pod tytułem: „Urocze 
oczy“, która onegdaj wobec przepełnionego teatru 
odegraną była z powodzeniem. 

W sobotę po południu « okazji przypadającego 
święta Trzech Króli, danym będzie „Narcyz 
Rameau“, z panem Zelazowskiiu w roli tylułowej. 
=  Ż galic. Towarzystwa muzycznego. W nie- 
dzielg dnia 7. stycznia DT., odbędzie się w Sali TO 
wsrzystwa (gmach teatralny) pod artystycznem kiero- 
-wnictwem dyr. Rudolfa Schwarea, drugi koncert, skła- 
dający się z następujących utworów muzycznych. Pro- 
gram: 1. W. A. Mozart. Symfońja d-dur nr. 1. 2. 
G. F. Handel. Arja „Mio bel Tesoro“ z opery „Al- 
cine“ — odśpiewa panna Janina kepkówna z towa- 
rzyszeniem orkiestry. 3. J. Raf. „La féo d'amour“, 
solo skrzypcowe (prof. M. Wolfsthal) i orkiestra. 4. 
a) P. Tschajkowsky. Elegja na orkiestrę smyczkową. 
b) R. Wagner „Siegfried Idill". 5. Z. Noskowski. 
Trzy pieśni ludowe na chór mięszany z fortepianem: 
a) „Siałem proso na zagonie*, b) Rano rano raniu- 
sieńko*, c) „Wyjichałem na poleczko*. — Początek 
z uderzeniem godziny 12'/, w południe, konice o 
drugiej. 

„Bilety są do nabycia w kancelarji Towarzystwa, 
w godzinach od 10—12 przed i od 5—7 popołudniu, 
a w dzięń koncertu przy kasie. 

Dla członków zatrzymane będą bilety do soboty 
wieczorem po upływie tego czasu będa sprzedane. 

Odczyt. „Wykopaliska asyryjskie i bahylońskie 
wobec Biblji* - oto tytuł najnowszego odezytu, jaki 
usłyszymy w piątek d. 12. bm. Odkrycia te wy- 
warty wśród archeologów kolosalne wrażenie. Zwła- 
szcza angielskie Towarzystwo biblijne gorąco się nie- 
mi zainteresowało. Są one jakby nowo odkrytym świa- 
tem, który daje nam poznać jedną z najdawniejszych, 
jeżeli nie najdawniejszą epokę historji. Odczyt ten 
wygłosi znany znawca starożytnego Świata ks. prof. 
Skrochowski. 

„Walenty Ćwik. Aleksander Morgenbesser, życio- 
rys. Uzerniowce 1893.“ Po zestawieniu szczegółów, 
dotyczących przodków śp. Aleksandra Morgenbessera- 
Nikellskich, którzy wyemigrowawszy ongi z granie 
rzeczypospolitej, osiedli na Spiżu, zmienili tam ro- 
dowe nazwisko i dopiero z końcem minionego stulecia 
powrócili częściowo w granice Polski, przechodzi autor 
w Życiorysie do opisu młodzieńczych lat śp. Aleksan- 
dra, szkieuje zarazem ówczesne stosunki polityczne i 
połeczne kraju naszego, kreśli w zajmujący sposób 
race spisków politycznych i stosunki w więzieniu, 


— 


| 


które dzielił Morgenbesser przez iat kilka ze Smolka, 
Ziemiałkowskim, Schmittem i wielu innymi rówieśni- 
kami i towarzyszami prac konspiracyjnych. W dalszym 
toku pracy poświęca autor  obszerniejszą wzmiankę 
młodszemu bratu Aleksandra, Edwardowi Morgenbes- 
serowi, który brał gorący udział w spiskach i zapa- 
sach lat 1846 i 1848 i przedstawia następnie prace 
i zasługi Aleksandra u wschodnich granie kraju, na 
ziemi bukowińskiej, gdzie tenże przez pół wieku stal 
chłubnie na czele rodaków, oddawał się pierwszy pra- 
wie z pomiędzy naszych historyków padaniu dziejów 
polsko-mołdawskich i zyskał jako satyryk utworami 
swemi, zwłaszcza zaś popularnym utworem „Obrona 
Sokołowa”, imię w szeregu pisarzy. z 

Gorąco i barwnie nakreślony Życiorys zawiera 
wiela szczegółów ciekawych, zdolnych zainteresować i 
pończyć czytelnika, przedstawia zarazem  trościwy 
obraz prac patrjotycznych i przejść ńwczesnego poko- 
lenia. 4 

„Przegląd prawa .i administracji — pismo, 
wychodzące pod redakcją prof. dra Tilla — rozpoczął 
swój rocznik XIN. zeszytem, który zawiera rozprawy 
i recenzje, oraz. część. praktyczną. 

„Gazety urzędniczej” nr. 1. z dnia 1. bm. 70- 
stal — jak donosiliśmy — skonfiskowany. W nakła- 
dzie powtórnym: numer ten zawiera; „Personae mise- 
rabiles*, przez dra Bron. 40zińskiego. —- Korespon- 
dencja z Wiednia. — „Sędzia ojcem siorot*. — Ż 
krajowej dyrekcji skarbu. — „Po macoszemu“. — 


„Z eldorada naszych kolejarzy“. — „Po długiem wy-. 


czekiwaniu*, —— Z różnych dykasterrj .— Fejłeton. 
— W dodatku: „Chory...* — Stowarzyszenie urzę- 
dników. — Kroniczka. — Kącik humorystyczny. = 
Powieść: iwo. „Na krok przod metę“, śrkusz 8. 
=p ZEIT 3 OO OO A 


Ostatnie wiadomości. 


Marszałek: krajowy, ks. Sanguszko, rozoslał 
dziś posłom sejmowym porządek dzienny pier- 
wszego posiedzenia Ńejmu krajowego, które się 
rozpocznie o godzinie 10 rano we środę 10.-bm. 
Na porządku dziennym są pierwsze czytania 29 
sprawozdań Wydziału krajowego. 


OÖ zagadkowej misji biskupa tyraspolskiego, 
ks. Zerra, od cara do papieża, pisze także 
Germanta, znany organ katolików niemieckich, 
co następuje: „Ńtosunki między stolicą św. a Ro 
sją przybrały w ostatnim ezasie naprężony cha- 
rakter i wskutek protestów, jakie podniósł papież 
przeciw traktowaniu katolików w Królestwie Pol- 
skiem, zostały one niemal zerwane. W piśmie, 
przesłanem carowi przed kilku miesiącami, zapo- 
wiedział Ojciec $w., że mógłby się widzieć zmu- 
szony do wystąpienia publieznego w obronie ka- 
tolików w Królestwie Polskiem. Podobno bi- 
skup tyraspolski otrzymał od rządu 
rosyjskiego zlecenie, aby użył całe- 
go swego wpływu, iżby Ojca św. na 
kłonić do zaniechania publieznego 
traktowana tej sprawy. Misja biskupa 
nic jest weale łatwą wobec panującego we Wa- 
tykanie usposobienia. Podat informacji wieden- 
skiego Tagblatl'u, przyjmował Ojciec św. biskupa 
tyraspolskiego w piątek. () treści rozmowy mię- 
dzy papieżem a biskupem nio nie doszło do wia- 
domości publicznej. Przypuszczać atoli można, że 
ks. biskup Zerr, jako biskup katolicki, ubolewa 
nad cierpieniami katolickiego Kościoła w Rosji i 
nie będzie” naw etb>usitowat ueprawiedliwiuć rosyj- 
skiej brutałności wobce katolików w jakikolwiek- 
bądź sposób. Wypadki tego rodzaju, eo w Kro- 
żach, są wołające o pomstę do nieba i mie dość 
można je napiętnować. Mgr. Zerr jest Wiirtem- 
bergczykiem. Jako biskup Tyraspoła, pasterzuje 
on nad katolikami, rozprószonymi w głębi olbrzy- 
miego państwa. Jego rezydencją jest Saratow nad 


Wołgą. * 


* 

Polit. Corresp. na podstawie informacji z Pe- 
tersburga potwierdza wiadomość, żo ministrem 
sprawiedliwości w miejsce Manasscina zosta- 
nie mianowany dotychczasowy sekretarz państwa, 
Murawiew. Urzędowa nominacja ma nastąpić 
na nowy rok st. st Następcą Murawicwa na po 
sadzie sekretarza państwa zostanie Plchwe, 
dotychczasowy pomocnik ministra spraw wcewnętrz- 
nych. Mówią także, iż dyrektor departamentu 
ełowego w ministerstwie skarbu, Tucholka, 
ustąpi z tej posady, a obejmuje ją wicedyrektor 
departamentu handlowego, Timirjazew, któ 
ry obecnie funkcjonuje w Berlinie, jako ro- 
syjski delegat przy rokowaniach o traktat han- 
dłowy. 


Uniewinnieni» oskarżonych w procesie o 
rozruchy w Aigues Mortes zrobiło we Włoszech 
jak najgorsze wrażenie. Alc i we Frencji wiele 
dzienników okazuje z tego powodu nie małe 
zdziwienie. Figaro znajduje, że wyrok sędziów 
przysięgłych +w Angouleme jest zdumiewający. 
Journal des Ióbat tłómaczy taki wynik procesu 
tą okolicznością, że sędziowie nie byli pewni, 
czy mają przed soba istotnie winnych. Matin 
zaś wyznaje otwarcie, że obceność włoskiego 
aencralnego konsula na obradach sądowych wy- 
wołała wyrok tendencyjny. Inne dzienniki od- 
zywają się o wyroku wymijająco i zwracaja 


uwagę na to, że proces ten nie był procesem 
politycznym, gdyż i same rozruchy w Aigucs- 
Mortes nie miały politycznego charakteru — 
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Jedyny obecnie środek wynaleziony przes 
ks. Kneippa (opazty na doświsdczoniacł ) 
przeciw wypadaniu włosów i łysinie. 
podziękowań do przyglądnięcia. 
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DZIENNIK POLSKI z daia 5. Stycania 1894. 


spowodowała je nie rasowa nienawiść, lecz kon- 
kurencja robotników o większą płacę roboczą. 
Intransigeant, Libre Parole i inne organa szowi- 
nistyczne chwalą wyrok sędziów przysięgłych, 
saznaczając, iż stwierdza on zasade bezwarunko- 
wej obrony pracy narodowej. 


W dzień Nowego Roku rozwinęła policja 
w Paryżu i na prowincji gorączkową działalność, 
rozbudzoną świeżym zamachem Vaillant a; nie- 
spodziewanie poczyniono energiczniejsze kroki, 
zmierzające do wykrycia rozgałęzień anarchisty- 
eznego ruchu. Depesze donosiły o licznych rewi- 
zjach domowych i aresztowaniach. W Paryżu 
zaaresztowano 20 osób, z których czternaście wy- 
puszczono natychmiast na wolność, a sześć odda 
no władzom sądowym. Nazwiska tych domnie- 
manych wyznawców „propagandy czynuć są: 
Nigardowie, ojeice i syn, Defosse, Lottier, Hanne, 
Douche i Pansander, zwany Jacque Prolo. Wy- 
nik poszukiwań — o ile nie jest trzymany w ta- 
jemaicy — niebył podobno obfity. Bomb i ma- 
terjałów nic wykryto nigdzie; natomiast skonfi- 
skowano wiele pism i druków anarchistycznych. 
Policja pojawiła się również u znanego geografa 
Klisee Reclusa w Bourg-la-Kein, gdzie obecnie 
przebywa także żona zbiegłego Pawła Reclus. 
U tlic iieclusa, ojca Pawła, oskarżonego, jak 
wiadomo, o stosunki z Vaillantem, skonfiskowa- 
no podczas rewizji przygotowany nakład anar- 
chistycznego organu Pere Prinard. —- Z dzien- 
ników paryskich radykalna Pet. tiepubl. uderza 
gwałtownie na rząd i protestuje przeciw zarzą- 
dzeniom władzy, która wskrzesza t. zw. po 
o podejrzanych i dąży w ten sposób do osłabic- 
nia partji socjalistycznej. — Proces Vaillanta bu- 
dzi już teraz zajęcie. Mimo wydanego nakazu 
tąjemniey, Siecle ogłasza ułożoną listę sędziów 
przysięgłych w tym procesie. Między innymi 
znajdnje się ña hiej nazwisko barona Gustawa 
Rothsekilda. 


m p EE aw aa n 0 
Telegramy Dziennika Polskiego 

Praga 4. stycznia. 15. b. m. zacząć się ma 
rozprawa przeciw "18 członkom „Omladiny*. 
Rozprawa będzie tajną. Prezydent nie chce na- 
wet dopuścić po trzech mężów zaufania dla każ- 
dego oskarżonego, tłumacząc się brakiem miej- 
sca. Co najwyżej obecnych będzie osób 15 do 20. 

Akt oskarżenia obejmuje 15 arkuszy. Mło- 
doczesi ogłaszają go jako broszurę w czeskim 
i francuskim języku. 4 

Posłowie Herold i Podlipny ogłaszają, 
że bynajmniej nie zrzekli się obrony. 

Praga 4. stycznia, W radzie miejskiej wniósł 
Podlipny, by rada poparła kroki, podjęte ce- 
lem uzyskania zniesienia stanu wyjątkowego. 

Berno 4 stycznia. Przewódca socjalistów 
morawskich: dr Ingwer po ọdsiedzeniu trzy” 
tygodniowej kary, jako przynałeżny do Tarnopola, 
wydałony zastał z całego obszaru Morawy. 


Budapeszt 4. stycznia. Na jubileuszu Jo- 
kaja cesarza xzastępywać bedzie Ludwik 
Tisza. 


Berlin 4. stycznia. Wczoraj odbyła się znów 
5-godzinna narada gabinetowa. 

Cesarz bezustannie konferuje z poszczegół- 
nymi członkami gabinetu. Waldersee, o któ- 
rym twierdzono, że popadł w niełaskę, na recepcji 
noworocznej zajmował honorowe miejsce obok 
cesarza. 

Berlin 4. stycznia. Nyn Arnima w liście 
do Bismarka zażądał, by tenże cofnął powtórzo- 
ne w pamiętnikach Bluma oszczerstwo, jakoby 
Arnim dla spekulacji, podjętej w spółce x baro- 


nem lirszem, przeszkodził był ewakuacji 
Francji Zważywszy, że Bismark nie dał na ten 


list odpowiedzi, Arnim zwraca się do opinji pu- 
blieznej z zapytaniem, czy ckskanelerz wolny 
jest od wszelkich obowiązków ? 

Paryż 4. stycznia. Dzień po dniu odbywają 
się tu i na prowincji aresztowania anarchistów. 

W Dijon znaleziono pod skorupa lodu 
skrzynię dynamitu. 

U handlarki Milleramyps jakiś szpieg 
zgubił w sklepie skradzione plany. Kupcowa za- 
miast odnieść takowe policji, pokazywała je roz- 
maitym osobom, skutkiem czego podniesiono 
przeciwko niej oskarżenie i na podstawie ustawy 
przeciw szpiegostwu zasądzono ją na pięcioletnie 
więzienie. 

Belgrad 4. stycznia. Wiadomość o przesile- 
niu ministerjalnem nie stwierdza się. 

Rzym 4. stycznia. Stwierdza się, że audjen- 
cja biskupa Zerra u papieża dotyczyła stosun- 
ków Watykanu z Rosją. Słychać, iż szło o 
powstrzymanie papieża od ogłoszenia 
orędzia o stosunkach polskich katoli- 
ków w Rosji. 

Rzym +. stycznia. Przy stłumieniu 
chów w Pietraperzia zabito osm osób. 


rozru- 
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Daa KGMDIA 6 FATNIUNEJ 


młocarniane, DprZeR070%6, KOBE, 
wyrożu firmy „Clayton 6 Schuttlaworth*, 
w dobrym stanie, pajuowszego systemu, 
ieden mało dotąd używany, są do aprāe: 
dnia pe bardzo zmiżorej c3nie w do- 
brech Szezucin, powiat Dąbrowski. 
Zgłoszeaia przyjmuje miejszow? Za. 
rząd dóbr, poczta w miejsu. 
d 


Senzacyjna Nowośc! 


„Alpestre.“ 


Ziółka alpejskie do łatwego spo- 


szego likiere, który zapachem i przy- 
Jęmuym rader smakiem prawdzi» eme [| 
(którego flaszka 6 do 8 zł. kosztuje) 
„Cher rense? zupełnie wyrównu 6. 
Sposób użycia bardzo pojedynczy. 
nie wym:ga'ący żuduych przy 
Wynik zdumiewający I l 
Cena sa 1 pudeł czk? LA żh 
i tey likieru Żółt: go „Chertrense* 85 
ct, zieloneg» 1 zł 


Rokosz ciągle się wzmaga. 

Pułki na Svcylji wzmocniono, każdy da 
siły 2500 ludzi, załogę ogółem do 40.000 ludzi: 
200 oficerów rezerwowych powołano do służby. 

W Gibelina' zastrzelili chłopi sędziego 
powiatowego. 

Fanfula nazywa rzecz po imieniu, nie już 
Jako rozruchy, ale jako rewolucję w pełnym 
toku. 

Rząd dowiedział się, że chłopi posiadają ty- 
siące karabinów. 

W Salemi 
publiczne. 

W Trapani podczas walki z 
wybuchły dwie petardy na ulicy. 

Wieden 4. stycznia. Radca pocztowy Gaberle we 
Lwowie otrzymał tytuł i charakter starszego radcy. 

Wieden 3. stycznia. Wczoraj po zamknięcin giełdy 
połudn. notowano: kredyty 25375; węg. kredyty 42475; 
anglosy —*—; laenderbanki 253:60, sztaebany 80r — ; 
lombardy 10750; ellethale 24250; tytoniowe 1950 
alpiny 48—;, renta majowa 98:82; węg. zlota 111 —, 
węg. koronowa 95'15; austr. koronowa 9605; losy tureckie 
5450; uniony ——, 

„ Berlin 3. stycznia, Gialda wczorajsza wieczorna kursa 
końcowe. (W nawiasie podane cyfry oznaczają porówna- 
pey kurs wiedeński t. zw. Wiener Pari tat). Kredyty 
21840 (553:36,: lombardy 4510 (10706); weg. renta złota 
YOU (Moms); ruble 21730 (13235). 

Frankfurt ©. Stycznia. Gielda wczorajsza wieczorna 
kursa ostatnie. (W nawiasie podane cyfry oznaczaja po- 
równiwczę kurs wiedeński), Kredyty 28973 (35451); 
lombardy 60:63 ( (858); renia weg. złota GU0 (11714) 
koronowa 9325 (05:40). 

Wiedeń 4. stycznia. W kołach wojskowych 
zapewniają wcale stanowczo, że tej zimy odbędą 
się w Galicji manewry, a to na wyraźne życze- 
nie cesarza Wilhelma, który też na nie przy- 
będzie. 

Wiedeń 4. stycznia. Exrtrablatt 
scenzacyjną historję z Wilna, iż urzędnik ełowy 
Klakwie (?) podejrzywając żonę o stosunek 
z sąsiadem, zaprosił tegoż z czworgiem dzieci na 
obiad i umieścił na stole zamknięte naczynie, 
rzekomo z szczególną niespodzianką. Przy dce- 
serze zdjął wicko z naczynia, poczem eksplodo- 
wała bomba dynamitowa, która zabiła wszystkich 
uczestników obiadu wraż ze sprawcą. 

Wiedeń 4. stycznia. Wczoraj otwarto sej 
s. . .. . . .. _. 
my górnej Austrji, Trjestu i Istrji. W sejmie 
istryjskim urządzili posłowie kroaecy zaraz po 
zagajeniu posiedzenia demonstrację, gdy bo- 
wiem przewodniczący przedstawił zebranym re- 


spalono wszystkie gmachy 


wojskiem 


pomieszcza 


prezentanta rządu, kroaccy posłowie wyszli 
ostentacyjnie ze sali tak, że przewodniczący 
dla braku kompletu musiał zamknąć posie- 


dzenie. 


Wiedeń 4. stycznia. Oczekują powołania no- 
wych członków do izby panów, Między innymi 
wymieniają Rotschylda, którego zysk na kon- 
wersji wyniósł według 
około 3 miliony. 

Wiedeń 4. stycznia. Według Fremdenblaftu, 
podniósł minister Plener adjutum praktykantów 
w urzędach państwowych, którzy złożyli z do- 
brym postępem egzamin z rachunkowości pań- 
stwowej, albo przy urzędach pocztowych i te- 
legraficznych egzamin ruchu, z 300 na 400 zł. 
rocznie. 


ogłoszonego rachunku 


Ministerstwo handlu zwołało na dzień 30. 
b. m. specjalną ankietę kolejowa, celem narad 
nad wewnętrznym regulaminem ruchu. 

Praga 4. stycznia. Dwom współpracownikom 
Narodnich Listów wytoczono proces za poniie- 
szezenie sprawozdania z mityngu młodoezeskiego 
z prowincji. 

Paryż 4. stycznia. Właściciel restauracji, 
w której edbyć się miał bankiet na cześć mini- 
stra Spullera, otrzymał list z grożbą wysadzenia 
restauracji w powietrze podczas bankietn. Skonń- 
czyło się jednak na stłuczenia kamieniem szyby. 
Sprawców aresztowano. 

Słychać, że Nelidow ma zostać następcą 
Mohrenheima. 

Rzym 4. stycznia. Według telegramu Mes- 
sagera został w Belmonte (w Sycylji) urząd 
akcyzowy spalony przez członków Związkn ro- 
botniczego chłopskiego. 

Jak Giornale di Sicilia donosi, otrzymał 
wczoraj rząd włoski wiadomość, że Francja 
przygotowuje z Biserty (pod 'Tunisem) zamach, 
mianowicie ma z flotą i wojskiem uderzyć na wy- 
hrzeża sycylijskie (!), i to jest prawdziwy powód 
takiego ogromnego pomnożenia wojska w Sv- 
cylji. 

Rzym 4. stycznia. Przed pałacem senatora 
Dali eksplodowały wczoraj w nocy dwie patardy, 
nie zrządziły jednak wielkiej szkody. 

Rzym 4. stycznia. Jedno z pism tutejszych 
rozpisało składki na rzecz ofiar rzezi w Aigucs 

ortes. Poniew ażskutkiem wyroku sądu w An 
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samemu najprzedniej- 


ządów. 
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Gió rny skład u 


Alojzego iliidnera 


Lvów, Rynek 1. 28 
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ROSYJSKĄ HERBATĘ KARAWANOWĄ 


Sergjatza Wausti-wicza Ferłowa w Maskwie 
vrar OW- Na Fed Lad orem 038. T 8. władzy cłowej 


po cenach moskiewskich, począwssy cd zł. 1'80 aż do 1040 


B. SZABŁOWSKI 


we Lwowia. uilca Trybunalska |-czba 1. 
Cenniki gratis | frause 


Dia nniknienin fałszeratw 
wymagać z parafowani» jik obok ya 


Wyłączny wyrób I skład w pierwszej krajowej perfumerji „Flera“ 


J. Górnego j 
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goulemie, uwalniającego sprawców tej rzezi. za- 
chodzi obawa demonstracji, przeto przedsięwzie 
ła policja tutejsza bardzo obszerne środki ostro- 
znasci. 

Sofja 4. stycznia. Wczoraj zniesiono kwa- 
ratang, zaprowadzona na podróżnych i przesył 
ki z Austro-Węgier i Rumunji. 

TELEGRAM GIEŁDOWY. 
Wiedeń, duia 3. 


stycznia godz. 2. min. —, 


Akcje kred.  354%-— Gal. obl. prop. —— 
Alpiny 45— Wied. losy T'3= 
Kredyty węg. 42525 Akcje tyton.  158— 
Angłobanki 15450 3, Poż. kraj. 

Uniony 295 00) z r. 1898 —= 
Ludwiki 21650 Elbethale 24255 
Nordbany 292-50 Landerbanki 46530 
Lombardy 10755 Renta zl. weg. 11095 
Losy tureckie —*— Bankverciny 12725 
Staatsbalny 30035 Austr. renta pap. — *— 
Czerniowicckie 263— Ruble 18850 
m 0 z ZZ 


P. zyjechati do Lip swa 
dnia 4, stvcznix 1804: 

IUTEL VICTORIA, 4, worawieńska z  Przemgśla, 
H. Stein z Wieznia, Ks. K Bauch a Żółkwi. W. Hozisk ze 
Aloczowa. J. Jakubowicz z Poźnik. A, Wilecki z Przemy- 
śla. 8. Meycrhefer z Lispez. Se Kotylański 4  Toznik. M. 
Błoeki ze Zloczowa. 

HOTET METROPOL. R. 
Orłowska z Jaryczowa, K. 
Newieki z Trembonli. N, 
Kinal z Morożanki 


NADESLAN 


Tomrzyňeki z hrasiczyna. L. 
lsreszko ze Stanisławowa. W, 
Flojchhacker z Tarnopola. W. 


E. 
M. JONASZ 


DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY 
we Lwowie, ulica Jagiellońska 1. 3 

tupaje ) aprzcdnje wszelkie papiery 
vmrtościowe I miostty po najdoktadniej- 
EZYTAM kwrnio dzien uyi. > 


PROMES Y 


na $°, losy muasir. Zautndu kredyt. zi. NA. 
IL. emisji 


po 1 zł. 50 et. wraz ze stemplem. 

Główna wygnna 100 000 meron. 

Ciągnienic 6. stycznia 1894. 
i na 40), węgierskie lony hipoteczue 
po 1 zł. 15 et. wraz zz stemplem, 

Głowna wygrana 100.040 koron. 
Ciągnienie 15. stycznia 1894. 
Uprasza się o łaskawe wezesne zamówienia, gdyż na 
2 dni przed ciagnierniem dotyczące zlecenia z powodu wy- 
czerpania zapasu, nie mogłyby być wykonywane. 

Przy zamówie iach z prowineji uprasza Bię o dotu- 
czenie $0 et na portorium. 


Marj a Scheinbach 
Adolf Teiber 


zareczeni 


Przemyśl. Tarnopol. 


Specjalista chorób skórnych i wenerycznych 
Dr. Stanisław Sochanik 


ordy.uje pl. Bernariyńszi 1. 15 
od 11—12 i od 3—5. 1012 1-3 


- Dentyata am 
Wszech naik lekarskich 


Dr. Bogumił Bieńko aski 


po uteńczeniu speci] ych studjów w instjt es olontola- 
gioa ym w Berlina i cdby*in podróży nuk wych do 
Halli n>d Sala i Lip<ka 
ardynuje oi Y. do 1. iol $ ta 6. 
ulica Trzeciego Maja 


dom dewniej Tennera 


223:4 iub ulica Kośtiuzzki i. 8. 1-? 
- — aae a 
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+ 
| Jan Slepowron Korwin 
właścicieł dóbr ziemskich, 


zmarł po dlugiej i ciężkiej słabości dmia 0. b. m 
w majatku rodzinnym Jureczkowa, przeżywszy lut 55. 


W smantka pozostała rodzina zaprasza na obrzęd 
pogrzebowy, który odbędzie sie w sobotę dnia U, 
stycznia 1594. 

TEATR Hr. SKARBKA. 
Dziś: 


Po raz drugi 


Urocze oczy 


komedja w 4 aktach Zygm. Ńarneekiega 
OSOBE 
Kaszielanowa ; Cichocka 
Matyłda | ź Sicmaszkowa 
Karolina $ jej wnuczki . Siennicka 
Terenia j Czaplińska 


Petronela Gostyńska 


Szambelan, maż Matyldy Ruszkowski 
Irabia, mąż Karoliny NHierowski 
Książę Zdzisław Żelazowski 
Rejent Ohmielinski 
T.udwik b Kliezewski 
Maciej, kamerdyner Janikowski 
Erazm, kucharz Debieki 
Józef, lokaj i Nowiński 
Grześ, chłopiec stzjenny „Stróżewski 
Dzecz dzicjo się na wsi w majątku Kasztelanowej w 
roku 1853, 
e 


w ciyginalcem opakowaniu 


z4 faut rosyjski — poleca 


towacie bezpłatne, — Zamówi 
SZER winy Gaz amok rzyjąi 
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kałdam podałka 


NIEOMYLNY ŚRODEK 
dla rzytkiego uleczenia 


KATARU, IRITACYJ FIERSIUWYCH, CHOROB GARDŁA i BOLEŚCI 


REUMATYCZNYCH. 


3 1-7 
W Paryżu 3I, ullea Sokwany. 


We LWOWIE w apuksch pp. diikolaecha, Wewiórskiego i Ruskera. 


— 


T. Pilarskiego 


== r CZ JRE O NE EERE, FIE 


w 
Dr e ogłoszenia. 
> 3 H i ieczarnin Halioka przy plau 
= Doniesienia rozmai te l Akademickim jest do odstąpienia. 
=) po ł'/, centa od wyrazu. Bliżrsa wiadomość na miejscu. 1025 
aji Dutynewany ekspedytor lub 


IŃ także ekspedyiterka, zas dzie 
umieszczenie na poczcie w miastaczku, 
Zgłoszenia pod D. D. Dukla. posta re- 
atante. 1033 


w | | c E 
kończony słachacz fileae(ffi 


malec znakomity 1 kilo 68 ct., 1 kilo 

słoniny 66 et. w handlu Leonarda 
Soteckiego, ul. Batorego l 2, we Lwo 
Wie. 
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la toda Niemka, egzaminowana na- : a d 

Š iff uczycielka, Ecje niemiec- U h, długoletnią praktyka, jako 

3 kie, angielskie, francuskie i gry na for- a... sł domowy uczniów gimazjal- 

Ż tepianie; obejmuje także całą naukę | csnkają RA A en a 
dBio RE MEW: g HC 7 gr lem. res w Administracji 

Š dzięci. Ul. By'stuska 64, drzwi 3. „Dziennika Polskiego". 

Š janselarja biura wywiatow:zego Ka- | rygubtiomo ô sztuk świadactw rządo- 


Z wych, przed kilku tygodniami, które 


zinisrza Oleaczka ne L=owie, 
stanowią wielką wartość dla p^szkodo- 


Cnorątczyzna 6, I. pietro poleca Wyso- 


Adres w Adm nistracji „Dziex. Polak,“ | zara” do nuję:ia uliea Zielona 34. 


© kiej Szlachcie i P. T. Publiczności | wanego. Rastelny znalazca zechce się 
~ wszelkiego rodzaju służ ęą z najlepszemi | zgłosić po nagrodę 5 zł. do właścielela 
2 rekomendacjami. 3| tych dokumentów pod adresem: Jan 
= Klapkowski, ulica Akademika l. 14, 
zg > ZER I. pętro na prawo. 
= : 
s Ej H s LAK AGOCZ 
< > Hrug 
: Nm zai) Mieszkania i sklepy 
Młotek rewolwerewy do znaczenia : i 
>) drzew ; (4 kombinacją liczbową do 20 po I cencie od wyrasu | 
Sge) zstuka mł. 4%, polece, Piotr ani 
GCarząstowski, handel żul xzny we Lwe alen aa zabawy do wyma ęcia. H 
> Ne place Kapitulny L, (n&przeciw Kate I arsta ZI, 104? 
Z di). (er względn'e pięć pokoi. Ssopena | 
2 : 7 i NET 15 (obk Brajerowski ej). 1032 | 
a a of ce'a W aLFZOlCaE om- — a e 
c) plena privie wsale nie używane 4 pokoje z ku:knią, spiżaraią i watel- | 
© wyckwipowan e sa bardzo niską cenę. iemi przynależyteściami na meme 


; Az exomoimiczmy poszukuje 
AN umies s enis od Nowego Roka. Przy- 
jątby ta5że posadą rachmistrza lub kon- 
twólera. Alres: Alamowies, Brody 969 


> AN ge ennik paraliżem tkuięty, na łożu 


Korespondencja prywatna. 


j WA boleści, a dziatwa z głodu pray- 

j miecz. W tei nadzy apeluiemy do Sala- z 

ę cheinej Publicznoś:, czującej litość Zlituj się, pisz. Jeden list wysłałam 

> w nieloli bliźciego o podanie ręki. — | Ciezam z upragniznien. Zm'łui sie, nie 

| Grzegorz Kostecki, Lwów, Rynek | dręcz. Adres, K. K. Rynek 36, II. pię: 
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TOWARZYSTWO WZAJEMNEGO KREDYTU 


w Krakowie 
wypłaca swym członkom począwszy od dnia ?. stycznia 
1ISU4 roku od udziałów, wpłaconych przed dniem 1. paź- 
dziernika b. r. 

pięć procent 
jako zaliczkę na dywidendę na rok 1594, które w kasie 
Towarzystwa w Krakowie i Filji we Lwowie za okaza- 

niem książeczki udziałowej podniesione być mogą. 

Kraków, dnia 2. grudnia 1893. DYREKCJA. 
(Przedruku nie opłacamy). +389 1-2 
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Ogłoszenie konkursu. 


Zarząd miasta Tarnopola rozpisuje niniejszem konkurs celem obsa- 
dzenia, przy Magistracie miasta Tarnopola następujących posad urzędników : 

l. Koncepisty Magis.ratu z roczną placą 900 zł, z dodatkiem na 
pomieskanie rocznych 109 zł. i z prawem do poboru trzech pięcioleci po 
15 zł. a. w. 

2. Praktykanta konceptowego Magistratu z roczną płacą 600 zł. 

O posadę koncepisty ubiegać się mogą ukończeni prawnicy Z 5-ma 
egzaminami państwowymi: pożądaną jest nadto jednoroczna przynajmniej 
praktyka przy władzach administracyjnych, czy to rządowych, czy też 
 autonomicznycii. | 
] O posade praktykanta konceptowego ubiegać się mogą ukończeni 
prawnicy z 2-ma egzaminami państwowymi. 

3 Kompetenci obowiązani są znać dobrze języki krajowe. nie mogą 
przekraczać wieku lat 40 i muszą wykazać, że posiadają obywatelstwo 
| austrjackie. 

Posady powyższe nadane zostaną na rok prowizorycznie, poczem 
kandydat. który tę posadę otrzyma, będzie stabilizowasy z prawem do 
emerytury, jeżeli do piastowama otrzymanej posady okaże się uzdolnionym. 

Podania ndokamentowane wnosić należy najpóźniej do 31. Stycznia 
1894 r. do Zarządu miasta Tarnopola. 


Tarnopol, dnia 27, grudnia 1598. Zarząd m'asta. 
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$ _ KANTOR WY 

o ©. k. uprz. gal. akc. Banku hipotecznego 
£ 


kupuje i sprzedaje 


kozókkiego rodzaju papiery 1 MODGIJ 


po kuvaia dziennym najdokładn «jesym, nis licząc żadnej prowizji. 


Jako dobrą i pewną lekację 
poleca 
4'/,'/, listy hipoteczne. Ą 
59, listy hipoteczne prerujowauno, 

% = les premji, 
Towarzystwa kredytowego sieniskiego, 
+ ję „n Banka krajowego, 
4'|,?/, pożyczkę krajową galicyjską, 

"a pożyczkę kraj. gal. korouowę, 
4'|, pożyczkę propinacyjną yalicyjsaą, 

5” c bakowińską, 
w ;,gierskiej kolei państwowej, 
loży m propinacyjną węgierską, 
40, węgierskie obligacje ind enanizaeyjne, 
które to papiery, jakoteż | wszelkie ranty austrjackie I węgierskie 
Kantor wymiany Banku hipotecznego zawsze kupuje I sprzedaje 
po cenach najkorzystniejszych. 
UWAGA: Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od 
P. T. kupujących wszelkie wylosowano, a już płatne miej- 
scowe papiery wartośgiowe, tudzież zapadła kupoay za 
gotówką, bez wszelkiego potrącenia ; zaś zamiejscewo, je- 
dynie sa pctręceniem rueczywistych koaztów. . 
|6 | Do efekt ^w, u którywh wyczerpały się kupony, dostarcza € 
Ś3 nosy: h arkuszy kuj onowych, zł. swrutem kosztów, które sam ponosi. 
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HANDEL SUKNA 


DZIENNIK POLSKI z dnis 5. Stycznia 18% r. 


pod firmą: 
Maszynisty 


parowego o trzech g.trach 


do tartaku 
poszukuje się. Tylko odpowiadnio uzd>l- 


Dia towarzystw opust 


W - STU aż 


Dn Drau z praktyką są 
Dr. Pra pełnie obznajomiony 7 
językiem niemieckim i polskim w mowie 

i piśmie, poszukuje jako 


kandydat adwokatury 


ywy 


WALLACH i SYN 


gloza zu-! 


wów — Rynek liczba 33 
A poleca sie. 


2 


Fagan „A'la Tile da Paris" 


Lwów, pl. Halieti, 2, 


nieni raczą swoje oferty zaopatrzone Halifax“ bardzo dobre, para 125 r poleca: 
w odpisy świadectw pod adresam Zarządu n E E s ng EM possar gigni] Krawaty najnowsze Rekawiczki. 
tartaków L. i Ch. Grossinger w Jabłon- a niklowane uwybła 2:50 „Zgłeszenia p-d „V. 8 658° przyj- Chusiki 
kach, poczta Raligród nadesłać. n BĘ: z AE (dek S a aA odanój | P t K ki 
= amskie niklowan: 2:50 e WE" i 
1061 1—7 NODE D nieniçlogang 1 ch Poszukujemy zaraz do wynajęcia U A Koszule m 8; 
—— za | „Meru * »lbo „Holwetin 2.75 8 GC*, tuwary z!mowe h 
„Ja son Hsiner“ nieniklowano 450 apartamentu P A ogra U dak 
Para. pasków do Halifu kr z 7 ubikacji z pr-ynalełytościami. Po powrocie z podróży 
Zgłoszenia: Centralne Bióro 
L polaca ADA > Lwów, Kopernika 11. NOWOSCI 
w największym wyborze - NU 1-7 Gabryet Stark. 
Wynajmę WILLĘ sw 


polecają 
wielki wybór bielizny męskiej 


T Gersi 18. SZYÓłOWSKI 


we Lwowie 
plac Marjacki I. 8, (róg Hatmańskiej) 


Koszule męskie, przody gładkie %— 
koszule +» n  pikowa 250 
koszula 5 a wef łd. 250 
koszula 5 ¥ plis. mor. 2 75 
koszule » „ haftowane S — 
koszule 5 „ Zszlarka: 
mi i hafs. 375 
koszule  „ n»n , Kelorowa 225 
Półkoszulki gładkie, pikowe i w fsł- 
deczki, 
Kołnierze w najnowsz. formach —'20 
Manszety króthie i długie, po —'40) 
Skarpetki kolorowe, czarna i bae 
lvowane, jedwatue i Śld3 e0ssó 
para od , A 7 —*60 
Kaftaniki do polu, po —0 


Chusi:eczki jedwabne do fraka ed 1— 
Chusteczki batystowe i płósien- 
na od . x —'10 
Klaki jedwabne i rypsowa, od  %— 
Rekawiczki balowe ze strzałką 
(nowość) na ? guziki, po 1:35 
Krawaty balowe, nowe forms, po —'30 


Podwiąski do skarpetek 
Spinki do koszu! we wiel'im Yy- Poń 
2 
Ofer 


v 


borze, imitacje brylantów i ic» 
nych kamieni. 10 9 1— 


Apteka 


„zum goldenen Reichsapfel* 


Pigułki czyszczące krew, 


A zł. 5 ct. w rusio niefrankowanej posyłki 


W razie nadesłania gotówki kosztuje wraz z opłatą posyłki: 1 paczka pigułek 1 zł. 25 et., 2 paczki. 
2 zł. 30 ctu 3 paczki 3 zł. 35 ot, 4 paczki 4 sł. 40 ot, 5 paczek 6 zł. 20 ct, 10 paczek A zł. 20 ot. (Mniej jak 


jednej paczki nie wysyła się). 


Uprasza się wyraźnie Żadąć. „J, Pserhofera Pigułok czysz zących krew” 


i należy nważać, ażeby napis na denku każdej szkatułki zawieraf na przepisie użycia podpis Je 


w 


Balsam na odmrożenie 


tygielek 40 
syłką pocztową 65 et. 


Sok z babki = katar, chrypkę, kokłusz itd, ña- Fiakier Pulver 


szeczk 


Amerykańska maść na podagrę ; 2. 20 ot. 
Proszek przeciw poceniu SiĘ NÓg cena 


pudełka 60 ct, a pras. opłno. 75 ot. 


Balsam na „wole 1 flakon 40 ct., z przes. opł. 65 ot. Przeczyszczająca sól uniwersalna AW. 
Esencja życia (krople prags ie) 


ty żołądek, złe trawienie i t. d, 
Prócz wyż wymieni 

dziennikach g 

się artykuły, 

Wyselki pocztą 

Przy poprze 


SEBA DO TPL3>*3<3 3 


A E oes 


o 


we 


Musujace 


C na 16 centów. 


Bolesław Cybulski 


Lwów, plac Marjacki L 5. 


J. PSERHOFERA sin 


gałki te zuakomicie cz'ałają, Od wielu dziesiątek lat są pigułki te w powszechnem użycia, Gd wielu lekarzy ordy- 
uowane i mało jest redzin, u których by brakło przynajmniej małego zapasu 4ego znakomitego środka domowafy. 


Cena tych pigułek: 1 pudełko z 15 pigułkani 21 ct., 1 paczka z 6 pudełkami 


J. Pseorhofern 1 


onych preparatów znajdują się jeszeze na składzie wszystkie w austrjackich 
łonzane krajowe i zagraniczne speojalności fsrmacentyczne a wszelkie na składzie uio zLajdnjąGe 
ywają na żądanie najtaniej dostarczone. h h 
wykonuje się najszybciej za przysłaniem gotówki, większe zaimówianie tsi za pobraniem. 
dniem przysłaniu gotówki (najlepiej za prze Kazem) jest porto znacznie tansze, aš zł 


Piotra Miko 


poleca własnego wyrobu 


Wodę alkaliczną gazową, zastępu cą w zupsłncści wody Selcerską, Bilińską, Emską itp. 


Wodę bromową gazową, niezrównaną fak dla stosunkowo przyjemnego smaku, jak i dla 


lub 
DOM wolno położony 


na czas dłuższy. 


Dra G. Jaegera 
BIELIZNĘ NORMALNĄ 


męską, damską i dziscinną, 


z fabryki Bengeran; 
sprzedają po cenach fabryczaych 


S. GABRIEL & J. CHLEBOWNIK 


we Lwowie, plac Halicki 1.83. 10 6 1—? 


W Galicji i Bukowinie 


angažuje się pod Forzystnymi waronk:mi 


dla repcmowanego od dawna towarzystwa ubezpieczeń na Życie 
y ped „Leben 7.974" przyjmuje Badoif Mossa w Wiedniu. 


w -Wiedniu 
georstrasse Nr. (5. 


dawniej swane pigułkami uniwerskiInemi, zasługują na to 
nazwisko najzupełniej, gdyż w istocie jest wiele chorób, w których pi- 


za pobraniem 1 zł. 10 ct, 


IFMGTKOTEF 
kolorze Gzerwony ua. 


Angielski balsam cudowny 1 faszia 50 ot. 


na kaszel i t. d., 1 pudełko 35 et., 
z przesyłką opłaconą 60 et. 


Pomada tannochinowa Że aera 
porost włosów, l puszka 2 sł. nalep lodek na 


Plaster uniwersalny £; 


ot., z prze- 


of. Steudla, I tygiel 
ct., z przes. vpłAc 75 ot. 


Bulricha. Znakomity środek domowy na wszelkie 


Da zepau- i 
skutki złago trawienia í pakiet 1 zt. 


464 1—5 


pobraniem. 
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Lwowie 
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wody lecznicze 


a mianowicie: 


MOR ć Załoszenia: Centralne Bióro 
— Cenniki ilustrowane gratis. — | Ogłoszeń — Lisów, Kopernika 11. 


F47 1-6 


rożujących i ajentów miejscowych 
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Odpowiedzialny za redakcję Adaw Krajewski, 


zawartości soli bromowych. Cena 18 centów. 
rodzine. Cena 18 centów. 


obciążających składników. W smaku 
Janosz, Victoria itp. Cena 16 centów. 
Wodę litową gazową. Cena 16 centów. 
Wodę salicylową gazową. Cena 18 centów. 
Wodę żelazową gazową, przewyższającą tak 
Lemoniadę angielską gazową. Najprz 
czyszczający, dla organizmów delikatnych, 
cznych. Cena 35 centów. 
Wodę magnową przeciw zgadze, 


Papier 3 


Wodę jodową gazową, zawierającą większą ilość soli jodowych, jak najmocni:jsze wody 


Wodę gorżką gazową, wyszczególniającą się tem, że nie zawiera niepotrzebnych, żołądek 
jest nieskończenie przyjemniejszą jak wody Hunyadi 


wody rodzime, żelazo zawierające. Cena 16 centów. i 
yjemniejszy i naj 
i nieznoszących 


i nadmiernym kwasom w żołądku. Cena 16 centów. 


co do smaku, jakoteż skut czności, wszystkie 


łagodniej działający środek prze- 
śrocków cheroicznych I niesma- 


©>€3<3+3€- OSO0000000000| TEN GZE I RZEREATZKA M) EJ 
0 | SeT Samą 


4 drukarni „D 


fabryki ozerłańskiej, 
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Najpiękniejszy i naj:raktyczniejszy podarek 
na „GWIAZDKĘ iNOWY ROK! 


la-a Maszyny do szycia 
=> w cenie od 27 do 65 zł. 


ratami lub za gotówkę 
poleca 2335 1—1 


Ludwik Gardoliński 
Lwów, pl. Halicki, I. 14. 
MQ” Cenniki na żądanie gratis i franco. 


pa spłatę 


Ciągnienie 15. St:cznia 1894. 


. 4'e losy banku wegiersk. hipoteczuego 


ı lówna wygrana zl. 50.000. 


2 


PROMESY na te losy po zł 


Tarże sprzedajemy te losy na sgłaty mesięczne po zł 5. 


Ea ojemy i spizedajemy w ególłe wszystkie listy zasta- 
wne, keje, losy | inne papiery wartościewe po najprzystę- 
pnie sugeh cenach. 


TOWARZYSTWO BANKOWE i KANTORU WYMIANY 


Schellenberg & Kreyser 


piac Halicki, lL 1. 


m 1313 1-7 


we Lwowie 


Zaproszenie do przedpłaty 


na 139 1—1 


BĘ" „ Tendenz-Bericht der Wiener Bórse.* "STR 


Wydawca: L. Bi dling © Co., Wiedeń, IV. Fuvoritenstrasse 24. 


Od uczasn swego istnienia zyskuło Gobia „Tendenz-Rericht 
der Wiener Bó-se” licznych czytelników i przyjaciół z powodu swej 
b:gatej, oryginalnej treści. Pismo to omawia woluomyślnie wazelkie dety- 
czące g ełdy ok»lieznośól i waięło sobie z» zadania orjentowanie speku- 
lacji prywatnej w» wszystkich fmtaresu acych prakiykach giet- 


dowych, 
„Kendemz-Bertcht der Wiemer Börse" jest, że tak 
powiemy, podręcznikiem, i_teresoj cyu i pouczającym d'a 


wszystkich. 

Jesteśmy gotowi, aby interes:noi byli w możności, skonatatow. č 
prawd iwość uw:s2 go twiardząnia, dostarczać ba żądanie ostatui roczniz 
naszego sgprawczd:nis, jak dłvgo 7ą588 starcy. 

Nas. osta ni numer jest bardzo utll'y. Przytaczamy nickióre arty- 
kuły: Sprawczdanie o sy:nxcji — Galazdka giełdy. — 
Sznnse spet ulucyłne od styczuła d: KWIiEŁCIR. - Nasze 
znne o wurtcAci wszystkich sposulacyj. - Służbą telea 
rt ezon i prprewozdawcza, — Spekulacja W P*plerach 
przewm;słowych w przectwatawieniu də taiiecjże w ak- 
rfach baukosych t travsportowych. — © knrluży B*Mme 
zalów i t. d. — Skrzynka redakcji. 

Ab nsment otwiera się ze styczniem 1894. Wynosi półrocznle 
z przesyłką wam galdeny (etery marki), „Tendenz-Boricht liber 
die Wiener Bórie* wy hudzi tray razy W miesiącu. W razis 
ptirby aneb e wydania. Abonament pr'yjmuie się u JL. Rie- 
Giinga & Co., dm baukowy i kontor wymiany, Wien, IV. Favcriten- 
strasse 27. ; n ogarzj 

Numer ok+zowy 13 Żądanie bezpłatni». Ró'niek te:płatnie wyja- 
sieni, wazełkich zapyta  Ustatui nasa uumer zawiera Betykały „Em 
Fahrwasser der Hausse“ — „Wus "ut eine Stellage*. 


OC kicz wz RLZ IŚ. 
8 Doniesienie handlowe. W 
E b 23 
A Handi towarów kolonialaych, Herbaty, win W 


i dolskatesow 


W 
dotąd_pod firmą spółki: 24 


SADŁOWSKI i MARKIEWICZĄ 


a 


MI we Lwowie, plao Kapituiny i. 3 f hy 
kl istniejący, przeszedł z dniem 1. stycznia 1894 wraz zo wszystkiemi wierzy- (Fi 
as t-loościam: i długimi na wyłączną właśnceć naszego współwiaścioiela 
ak p. Jana Sndłowskiego, który o tąd ten handel pod własną proto 


Q 


kołowaną firmą: 


JAN SADŁOWSKI 


i na własny rachunek nadal prowadzić bądal?. , i 
Składając nasze podziękowanie za doznawane względy i zaufanie, M 
upraszamy 0 takowe dla nazego na tęzcy. 


Z głębokiem uszanowaniem Q 
Jan Sadtowski i St. Markiewicz. ( 
L- o l m 
Jak powyższe doniesienie opiewa, ohjąłem z dn am 1. stycznia 1894 ki 
na wyłączną własność : () 
Handel towarów kolonjalaych, Harbaty, Win I Delikatesów {f 
f 
| 
y 
ra 


Q 


sgasłej spółki naszej i cdtąd takowy pod wła:rą firmą: 


JAN SADŁOWSKI 


i na własny rachurek prowadzić będę. 

W niczem nieuszcznplone wyposażania handla „pozostawia mi pełną 
siłę mej driałalności, która niezmiennie, jak dotąd, skierowaną kędzie, aby 
dostarczanicm doborowego towaru, skrzętną usługą, zdobytą reputację hang 
„0, dlu i nadal zachować. „Ad 

Z tem zapewnieni+m, mam zaszczyt polecić się łaskawym względom 
zacnych P. T. cdbioreów i upraszać 0 dalsze Ich zaufanie, ra które scbia 
zasłużyć będzie moim najusilniejszem dążeniem. 


Z głębokiem uszanowaniem 
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Jan Sadłowski. 


w 
a" 


ziepnika Polskiego“, pod zarządem Franciszka Kattnera. 


